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G dy lud  c z esk i m a n ife s to w a ł s w ą  w olą

K eystons prze* (oto SAP
W  okresie kryzysu rządowo-parlamentarnego w  Czechosłowacji, gdy ’ premier Gottwald przeprowadzał roz­
m owy z przedstawicielami różnych ugrupowań politycznych celem utworzenia nowego rządu, tłumy mieszkań­
ców Pragi manifestowały swą wolą popierając całkowicie reprezentowany przez niego kierunek polityczny. 

Na zdjęciu wiec publiczny na Staromestske Namestu  w Pradze.

F r a n c i s r e h  ‘p e l l . ł i e r Faszyzm w Austrrii (III)
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Szkoły doktorów 
Judymów

JEDEN LEKARZ NA 1.000 MIESZ- 
KAi^CÓW — taki stosunek zape­
wnia społeczeństwu w ystarczającą 
opiekę lekarską. Taki też jest mniej 

więcej stosunek liczby lekarzy do ilo­
ści mieszkańców w tych państwach, 
w których służba zdrowia jest poeta- 
wioną na odpowiednim poziomie.

W Polsce stosunek ten w ygląda w 
tej chwili wręcz tragicznie: mamy ok.
7.000 lekarzy, tj. 2,9 na 10.000 miesz­
kańców. Jest to przede wszystkim 
wynikiem ogromnych strat, jakie po­
niosła w czasie wojny medycyna pol­
ska (50 proc. lekarzy). Ale i przed 
wojną w szeregu państw  europejskich 
^staliśmy na szarym końcu, mając 3.7 .
lekarzy na 10.COÓ mieszkańców. Przed 
nami było 15 państw, w  tym  takie 
jak Łotwa (7,9) i Bułgaria (4,5).

Dlatego też zaraz po wojnie, prócz 
istniejących poprzednio wydziałów 
medycznych w Krakowie, Poznaniu i 
Warszawie, uruchomiono trzy nowe: 
w Lublinie, Łodzi i W rocławiu, oraz 
utworzono Akademię Lekarską w 
Gdańsku. Łącznie na uczelniach tych 
rozpoczęło w roku ubiegłym studia 
2 000 słuchaczy. W  1954 r. dosz1 by­
śmy do cyfry przedwojennej 13.000 
lekarzy, co wobec zmniejszonej licz­
by ludności dałoby stosunek 5 leka­
rzy na 10.000 Ale to wszystko mało 
— a liczby słuchaczy na istniejących 
już uczelniach nie można powiększać, j 
jeśli ma być: zachowany wysoki po- I 
zom  studiów. Dlatego w jesieni br. I 
pow staną dwie nowe Akademie Łe- | 
karskie: śląska, która przez pierwsze 
dwa lata (nauka teorii) funkcjonować 
będz'e w Kokitn.cy koło Bytomia, a 
po‘em przeniesi"- się do Bytomia, o- 
raz druga w Szczecinie, na której po­
czątkowo uruchomi się tylko V rok 
dla rozładowania przeciążenia innych 
uczelni, a dopiero w roku 1950/51 
powstanie pierwszy rok studiów

M n o  działalności wszystkich tych 
uczelni nieprędko jeszcze dojdziemy 
do idealne) proporcji jednego leka­
rz" na 1.000 mieszkańców Tym więk­
sze zadania stoją przed lekarzami już 
dziaiająrvmi j tymi, którzy w najbliż­
szych la iarh  zaczną działać, (a. k.)

Wynalazki robotników
T ) OŚNIE LICZBA NOWYCH WY- 
-*^NALAZKÓW, ulepszeń ł uspraw­
nień produkcji dokonywanych przez 
robotników Dały one w roku ubie­
głym 137 milionów zł oszczędności 
przedsiębiorstwom podległym Mini 
sterstwu Przemysłu i Handlu.

A oto kilka konkretnych przykła 
dów — Pracownicy przemysłu meta­
lowego dokonali w miesiącu grudniu 
ub roku 30 wynalazków, które dary 
poważne oszczędności, podnosząc je- 
dnocześnie poziom produkcji. Tak np 
kerowmk kuźni w Państw. Zakładach 
Inżyn.erii „Ursus" ob. Sypniewski u- 
spiawnił produkcję części kutych 
traktorów — pomysł ten przyniesie 
taktariowi ponad 520 tys zł oszczęd­
ności miesięcznie. Ślusarz J  Ruczkie- 
w:cz. pracownik zakładów J- Cze­
chowski w Sosnowcu zaprojektował 
i wykona! specjalny nóż wysuwny 
do ustawienia noży tokarskich. Ob 
Laufer z P Z I. „Ursus" opracował 
nową konstrukcję przyrządów spa- 
waln czych; dotychczas wykonano ich 
10 sztuk, co przyniosło ponad 330 tys 
zł oszczędności. W ażniejszych nspra 
wn:eń i wynalazków dokonał, oouad- 
to J Pruszkowski, M ałurlak i Zamoj 
*ki. Za wykonane wynalazki i uspra­
wnienia wszyscy pracownicy otrzy 
Kują premię, co zachęca ich do dal 
szych wysiłków w celu uzyskania 
nowych oszczędności i podniesienia 
poziomu produkcji.

Skrzynki pomysłów istnieją we 
wszystkich większych zakładach pra 
ey. Znależń tam można rzeczy o więk­
szym czy mnieiszym znaczeniu a 
wszystkie maja wartość. Świadczą o 
nastawieniu robotnika, który buduje 
awoją Polską nie tylko pracą rąk.

S trefa angielska obejmuje Sty­
rię i Karyntię. Jeszcze od cza-- 
su Heimwehry Styria była głó­
wnym środowiskiem reakcji 
austriackiej i centrum przemy­
słu hutniczego. Karyntia grani­

czy z Jugosławią marszałka Tito, te­
go samego Tito, który odważył się 
wypędzić króla. Poza tym Karyntia 
leży nie opodal! Triestiu, a Triest jest 
portem Morza Śródziemnego, morza, 
którego zaigadinieońa stara A ngia, z 
dawien dawna uważa za swe sprawy 
wewnętrzne. Toteż władze angiel­
skie liczą się z tymi okolicznościami 
a ich polityka w strefie Okupacyjnej 
jest odpowiednio kierowana. Można 
łatwo określić jej wytyczne:

1) Zniszczyć wszelkie ruchy demo­
kratyczne a więc zagrażające mo­
carstwom zachodnim, a tym samym 
Anglii. 2) Popierać wszelkie plany 
zdążające do wzniecenia zamętu w 
kraju, celem odwrócenia uwagi lud­
ności od tego, co się dzieje z tamtej -  
jugosłowiańskiej siircmy — i n ie  po­
zwolić na wyciąganie wniosków wy­
nikających z porównania. 3) W mia­
rę możności przedłużać okupację, a 
to w celu „opieki" nad „Triestem i 
wywierania tam w razie potrzeby 
wpływu na rozwój sytuacji politycz­
nej/

Robotnicy w Styrii pracuja bardzo 
ciężko, o wiele ciężej niż w innych 
częściach Austrii. Ich wyżywienie 
jest złe. Stąd wrzenie, demonstracje, 
próby strajków, poskramiane bezlito­
śnie, na zimno przez władze brytyj­
skie; Inaczej i to zupełnie inaczej 
wygląda stosunek władz w odniesie­
niu do band faszystowskich, podpa­
lających lokale partii komunistycz­
nej Tego rodziafu sorawv uw.wafą 
Brytyjczycy za czysto wewnętrzne 1 
ogłaszają swe dósinteressement. 
Władze austriackie również nie mo­
gą nic na to poradzić, oonieważ ich 
policia ,nie iest należycie uzbro jo-, 
na". W wypadku wykrycia ważnej 
komórki nazistowskiej przygotowu­
jącej rozruchy Anglicy się tym n v  
interesują, mimo, że komórka ta 
znajduje się w stolicy Styrii — Gra­
zu. miejscu pobytu wysokiego komi­
sarza angielskiego. Ale gdy- kobiety 
z Bielaku (Vi!lach) lub Celowca (Kla­
genfurt) urządzają przyjęcia na 
cześć jeńców wojennych, repatriowa­
nych z Jugosławii, zebrania te są za­
kazane, ponieważ Anglicy nie życzą 
sobie, aby ludgość dowiadywała się o 
stosunkach w Jugosławii. * pewne] 
ręki.

W e wschodniej Styrii znajduje stę 
obóz DP, pochodzących rodem z

Transylwanii. Każdy kto zna Tran­
sylwanię wie od Tazu o co chodzi: są 
to Sasi siedmiogrodzcy, których 
przodkowie przybyli w końcu XVIII 
wieku i którzy stali się hitlerowcami 
od chwili okupacji, a często jeszcze 
przedtem. Jeden z in.emówanych tam 
oficerów wysiał do władz brytyjskich 
projekt utworzenia związku, którego 
celem byłaby walka przeciw „silom 
wywrotowym". Projekt ten jest bar­
dzo szczegółowy i stanów; bezwstyd­
ną próbę s.worzenia na terytorium 
austriackim oddziałów bojowych, któ­
re mogłyby zostać użyte przeciw de­
mokratycznym Węgrom i ich sprzy­
mierzeńcom. Projektodawca nie o- 
trzymał jeszcze odpowiedzi, ale też 
nie by ł on nigdy niepokojony. Być 
może, że zamierzano się nim posłu­
żyć w odpowiednim momencie.

Granice z Węgrami są na ogól do­
brze strzeżone. Ale ; tam także prze­
pisy są często interpretowane „elas­
tycznie". Tak się jakoś dziwnie sta­
ło, że wszyscy reakcjoniści, opuszcza­
jący W ęgry d r o g ą  nielegalną, kiero­
wali się do granicy Styrii.

Jednak wrogiem numer 1 pozostaje 
ciągle Jugosławia. Znane są żądania • 
poprawek granicznych, sformułowa­
ne przez ten kraj pod adresem Au­
strii. Zą namową czynników brytyj­
skich rząd austriack; kazał wydruko­
wać broszurę, mającą dowieść praw 
tego germańskiego kraju do terenów 
słowiańskich. Wobec nieustępliwej 
postawy przedstawiciela Jugosławii 
i jej sojuszników, Austriacy musieli 
odroczyć na ozias nie określony wyda­
nie tej broszury. W międzyczasie in­
cydenty graniczne, godne najlepszej 
japońskiej szkoły, wydarzają się czę­
sto, zbyt często. Udział w nich władz 
angielskich został stwierdzony wielo­
krotnie. Były ofiary w ludziach i sto­
sunki między Austrią i Jugosławią 
zaogniły się. Ale i tu także uległy 
rząd wiedeński przyjął tezę zachod­
nią. mimo, że musi sobie zdawać 
sprawę z jalowości swych wysiłków 
i swej propagandy.

Jest rzeczą oczywistą, że Anglia 
nie wycdfa się z Karyntii dopóki — 
jak twierdzi — m ają miejsce tego 
rodzaju wypadki Dlatego należy się 
obawiać, że będziemy jeszcze świad­
kami wielu takich wypadków.

Najbardziej zdumiewającą rzeczą 
jest jednak fakt, i i  wszystkie te pań­
stwa. które występulą stale w obro­
nie niepodległości Austrii, oburzają 
sie jednogłośnie na żądanie gen. Ku- 
rasowa, który w imieniu Związku Rv-

dzńecikiego zaproponował aliantom 
rezygnację z przywilejów w Austrii.

*
/ 'T d y  w marcu 1945 r. armia radziecka 
”  wkroczyła do Austrii przyjęto ją  
jako oswobodzi ciolkę. Jest ziresat ą 
rzeczą całkiem możliwą, że te uczucia 
miały podkład czysto opoctunisłyczmy, 
gdyż nie należy zapominać, że Au­
striacy bili się w szeregach W ehr- 
madhtbu aż do ostatniego dni,a żs ruch 
cporu tego kraju nigdy właściwie nie 
wyszedł zie stadium zarodkowego. Nie­
liczni stosunkowo oporni należeli zre­
s z t ą — prawie wszyscy — do partii 
lewicowych, dziesiątkowanych fuż za 
rządów Doi.lfussa i Schuschnigga, Co 
prawda wielu Austriaków, należących 
do sfer katolickich poznało obozy 
koncentracyjne, ale nie z powodu 
swych przekonań demokratycznych, 
lecz po prostu dlatego, że faszyzm 
przedhitCerowski uważał nazizm za 
rudh zagrażający jego własnej egzy­
stencji .ruch, który należy zwalczać. 
Swoją drogą faszyści austriaccy trak­
towani byid łagodniej.

Po wyzwoleniu usiłowali oni na 
nowo dojść dto władzy. Początkowo 
działali oni z pewną ostrożnością, ale 
skoro poparcie Anglo-Amefykanów 
stało się pewne, nabrali odiwagi i bez­
czelności.

Władze radzieckie, wierne swej za­
sadzie nie mieszania się w sprawy 
wewnętrzne okupowanego kraju, zwra­
cały jedynie uwagę na pracę i odbu­
dowę ich strefy. Kilka przykładów 
wystarczy, aby się o tym przekonać. 
Około 1930 r. odkryte zostały w Zi- 
etersdorf nieda eko Wiednia tereny 
naftowe. Ówczesny rząd, wierny słu­
ga trustów, zrezygnował z ich eks­
ploatacji i odstąpił swe prawa za kęs 
chleba pewnemu konsorcjum amery- 
kańsko-lsainadyjskiemu, które rozpo­
częło eksploatację na niewielką ska­
lę, aby nie dopuścić do obniżki cen. 
Od chwila Anschlussu sprawy się za­
sadniczo zmieniły. Niemcy, które przy­
gotowywały wojnę zaborczą, były 
mocno zainteresowane w zapewnieniu 
sobie na swym terytorium wyłącznej 
eksploatacji tych wielkich pokładów. 
Wykupiono więc udziały od zamor­
skich właścicieli, którzy je chęteie 
odstąpili i produkcja w Zistersdorf 
poczęła się rozwijać. W  czasie odwro­
tu niemieckiego część urządzeń eks­
ploatacyjnych została zniszczona O- 
becnde, po upływie zaledwie dwóch 
lat władza radzieckie, które sprowa­
dziły specjalistów i odbudowały urzą­
dzenia, przekroczyły już największą 

(Dokończenie na stronie 2)

Foto SAP

Komunikat prasowy jest krótki: z  
funduszów zebranych dla W arszawy 
na Śląsku, Stołeczna Rada Narodowa 
zakupiła 3.000 palt dziecięcych, z cze­
go po 20 palt otrzymały Dzielnicowe 
Rady Narodowe do Tozd7’niu. Może 
czytelnik po o b e j r z e ń ! z d 'ę r ia  I 
przeczytaniu komunikalJ, ]... Idzie 
także nad tą sprawą do porządku 
dziennego Ale dla 3.000 najbiedniej­
szych dzieci Warszawy nie jest to 
wydarzeniem powszednim. W  uśmie­
chniętej twarzyczce Zbyszka Berna- 
ciaka, któremu przewodniczący Dziel­
nicowej Rady Narodowej Śródmie­
ście inż. Leon Bielski wręczył nowy 
płaszcz zimowy, jest tyle radości. 
Pieniądze zebrano wśród pracującej 
ludności odbudowującego się Śląska 
dla dźwigającej się z ruin stolicy — 
dla jej dzieci. Pięknie i dobrze.

O
W  pobliżu Bornholmu odnaleziono 

„statek widmo”, który kołysze się 
na fałach z wyłączonym silnikir n 
i bez śladu załogi. Statek nazywa się 
„Kinne kulle" — jak stwierdzili ry­
bacy duńscy, którzy go odkryli -~  
i jest niewielkim motorowcem, nale­
żącym do szwedzkiego armatora 
Andersona. Statek ten wyjechał w  
ub. tygodniu z Ustki, zabierając ła­
dunek węgla — i zaginął w drodze 
powrotnej do Szwecji. Jego załoga 
jest nadal bezskutecznie poszukiwa­
na przez radio.

•
250.000 filiżanek różnego typu w y­

słała dotychczas do Anglii wrocław­
ska fabryka fajansu. Obecnie nade­
szło zamówienie na 5.000 tuzinów 
talerzy przeznaczonych dla kolonii 
angielskich w  Afryce.

„Jeśli istnieje jakieś życie na Mar­
sie, to tylko w bardzo prymitywnej 
postaci, sprowadzającej się być mo­
że jedynie do wegetacji porostów". — 
Do takich wniosków doszli astrono­
mowie z obserwatorium na Mount 
Łocke w Texas, po obserwacjach 
przeprowadzonych w ubiegłym tygo­
dniu, gdy planeta Mars znalazła się 
w stosunkowo najbliższej odległości 
od Ziemi. Według wyników* badań 
astronomicznych, średnia temperatu­
ra powierzchni Marsa waha się od 
kilku stopni do 80, a nawet 100 stop­
ni C poniżej zera.

0

Na ostatnim zebraniu specjalnej 
komisji Izby Reprezentantów Stanów 
Zjednoczonych zaaprobowano wnio­
sek o dalsze zredukowanie, pomocy 
w ramach planu Marshalla z 5300 
milionów dolarów do 4.500 milionów 
doi. Ten sam wniosek zaleca w ya­
sygnowanie 2 miliardów dolarów na... 
„zwalczanie chorób i zamieszek" w 
Japonii, Korei ;  zachodnich Niem­
czech.

Widocznie komisja uznała, te  w 
innych krajach nie trzeba już pienię­
dzy na owe „choroby i zamieszki". 
Czyżby uważano, że są już dostate­
cznie „rozpracowane" pod światłym 
kierunkiem różnego rodzaju komisji 
amerykańskich? Zwiększenie sumy, 
przeznaczonej na pomoc Niemcom 
i Japonii jest jednak szczególnie za­
stanawiające.
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Wielki proces politycgny w W arszaw ie

Szef wywiadu Andersa w Polsce 
stanął przed sądem

W arszaw a , 4 m a rc a  (A). P rzed  R ejonow ym  S ądem  W ojskow ym  
w  W arszaw ie  rozpoczęła się* w  śro d ę  ro zp raw a p rzeciw ko  cz łon­
kom  s ia lk i w yw iadow czej A u d e  rsa  w  Polsce. N a ław ie  o skarżo ­
n y ch  zasied li: W ito ld  P ileck i, M a r ia  S zelągow ska, T adeusz Płu- 
żańsk i, W ito ld  Różycki, M a k ary  S ieradzki, R yszard  Jam ont-K rzy- 

; w ieki, M aksym ilian  K auck i i J e r z y  N ow akow sk i. R ozpraw ie p rze ­
w odniczy  pp łk . K ryckow iak , osik a rż en ie  w nosi m jr Ł apiński, o- 
sk a rżo n y ch  b ron ią  ad w o k aci: M a ś lan k o , R e ttinger, G rabow ska- 
P in tarow a, B uszkow ski i Sobczyńiski.

AKT OSKARŻENIA
Akt oskarżenia zarzuca Pileckie­

mu, iż po opuszczeniu obozu jeniec­
kiego w M urnau udał się do Włoch, 
gdzie w stąpił do II korpusu A ndersa 
i rozpoczął pracę szpiegowską pod 
kierunkiem  zastępcy szefa w ywiadu 
II korpusu płk. Kijaka. Jesienią 1945 
roku oskarżony przeprowadził w 
sżtgbie rozmowy ze swoim szefem 
praż. gen .: Pełczyńskim, którzy pole­
cili Pileckiemu wyjechać do Polski 
I .zmontować sieć wywiadowczą.

Oskarżony zwerbował sobie do 
tkjmocy Szelągowską i zaopatrzywszy 
się w 464 dolary i 3.000 lirów, udał 
się przez Regensburg do Polski. W 
Regensburgu korzystał ze środków 
transportowych dostarczonych mu 
prżęz przywódców Brygady Św ięto­
krzyskiej. W grudniu 1945 roku P i­
lecki i Szelągowska przybyli do W ar- 
sizawy .i natychm iast ,, przystąpili do 
organizowania siatki szpiegowskiej 
i nawiązali kontakty z Sieradzkim 
i działaczem’ WRN Tadeuszem 
Szturm de Sztremern.

Już w styczniu 194i> r. oskarżony 
Płużański zawiózł pierwszy raport 
wywiadowczy Pileckiego ula Ander­
sa. W miesiąc później raporty  w y­
wiadowcze n r  2, 3 i 4 poszły do An­
dersa • za v pośrednictwem kuriera 
Niewiarowskiego. W tym  .samym 
czasie Szturm  de Sztrem wręczył 
Szelmowskiej zaszyfrowany list ze 
sprawozdaniem z działalności WRN 
w kraju, ą przeznaczony dla przeby­
wającego w Londynie Ciołkosza.

,W czerwcu 1946 r. wrócił do Pol— 
sjvi-ośkarżony: Płpżański, k tóry  przy- 
lyjózŁ ukryte w kluczu klisze instrukcji 
sgpiegówskiej oraz,', {lełnomocnietwo 
podpisane przez Andersa, rupoważ- 
n ające ,do, rozbudowy sieci szpiego­
wskiej. Przywiózł ponadto ną robotę 
wywiadowczą 5.230 dolarów oraz fał­
szywe dokumenty.

WSPÓŁPRACA Z WRN I WiN
. Pilecki i Szelągowska odbywali sy­
stematyczne rozmowy ze Szturm  de 
Sztremern, w których rozważano mo­
żliwości prowadzenia Szpiegostwa 
w kraju  oraz szanse WRN w rozkła­
dowej robocie, jaką podjęła w  Pol­
skiej P artii Socjalistycznej. Szturm  
de Sztrem  dostarczał Pileckiem u m a­
teriały. dotyczące działalności Samo­
pomocy Chłopskiej craz instrukcje 
londyńskiego kierow nictw a WRN dla 
aracy kół WRN, działających w  k ra ­
ju. Sztrem informował ponadto o u- 
siłpwaniach rozwinięcia dywersyjnej 
roboty-WRN . w ew nątrz PPS, a także 
dostarczał broszury propagandowe 
KRN. Komórki WRN dostarczały za 
pośrednictwem Szturm  de Sztrem a 
oskarżonym Pileckiemu i Szelągow- 
skiej fałszywe zaświadczenia, odcinki 
zameldowania i dokumenty w oj­
skowe.

Oskarżony Pilecki ,za pośredni­
ctwem ks. Czajkowskiego przekazał 
ai działom leśnym WiN, działającym  
w- woj. białostockim instrukcję szpie­
gowską II korpusu- Andersa, Odtąd 
otrzymywał, od  ks. , Czajkowskiego 
systematyczne spraw ozdania z dzia­
łalności haruj leśnych oraz egzem­
plarze prasy W,iN-u.

; Główny oskarżony w raz ze swą 
grupą gromadził wiadomości stano- 
wiącn tajem nicę państw ową i w oj- 

,|kó\vą. Wiadomości te dotyczyły ru ­
chów wojsk, struk tury  organizacyj­
nej Wojska Polskiego, jeg<* zaopa- 
ff-zenia obsady personalnej Min. Bez­
pieczeństwa Publicznego oraz in.

Agentem obcego wywiadu na te re­
nie Min. Żeglugi i Handlu Zagrani­
cznego był oskarżony Różycki.
i

MAGAZYNY BRONI
‘ . Pilecki ze swymi towarzyszami w  
liieszkaniach konspiracyjnych urz^- 

kilka specjalnie zbudowanych 
...Krytek, w których przechowywano 
,materiały szpiegowskie, broń auto­
matyczną. pistolety, granaty oraz a- 
ynunicję. Dla utrzym ania stałej łącz­
ności ze sztabem II korpusu Pilecki 
zorganizował na pograniczu Polski 
Szereg punktów przerzutowych. Całe 
'archiwum grupy wywiadowczej zo­
stało  zajęte przez Władze bezpieczeń­
stw a.
i-- Od jesieni 1946 r. do chwili aresz­
tow ania osk Pilecki w porozumieniu 
W członkami swojej sieci wywiadow- 
*7.ej przygotowywał, działając w  myśl 
srstrszówęlt Andersa,, zamacii zbrojny

j na wyższych urzędników  M inister- 
\  stw a Bezpieczeństwa Publicznego 

i w tym  celu gromadził dane, doty­
czące ich rysopisów, miejsc zamiesz- 

|k a n ia  i trybu  życia.

PROKURATOR UDOWADNIA 
KŁAMLIWOŚĆ ZEZNAN

Pilecki częściowo przyznał’się do 
winy, w szczególności potwierdził za­
rzu ty  prowadzenia w yw iadu na rzecz 
Andersa. Gdy przybył do k ra ju  przy 
organizowaniu sieci wywiadowczej 
m iał wykorzystać na rzecz Andersa 
resztk i organizacji ,.Nie‘‘, k tórej był 
jednym  z organizatorów  na kilka 
miesięcy przed pow staniem  w arsza­
wskim. Zadaniem  organizacji „Nie" 

i było w tedy prowadzenie dywersji na 
i terenach zajętych przez o.rmię Czer- 
- woną i Wojsko Polskie.

Pilecki tw ierdzi, że przez kilka 
|  pierw szych miesięcy po powrocie do 
jk rą ju  nie wykazał żadnej działalno- 
l ści wywiadowczej. Na rozpoczęcie 
J działalności szpiegowskiej zdecydo- 
; wał się dopiero we wrześniu 1946 ro- 
;k u , gdy ze sztabu II korpusu przy- 
< szedł rozkaz odw ołujący go z powro- 
5 tern za granicę. Powodem odwołania 
I była m ała aktywność wykazywana 
’ przez niego. Dlatego też nie chcąc 

wyjeżdżać, zdecydował się na rozpo­
częcie działalności wywiadowczej.

P rokurator udow adnia kłamliwość 
tych zeznań, w ykazując ich sprzecz- 

i ność z zeznaniami i .dokumentami u-. 
. jawnionym i w  śledztwie. Z m ateria- 
iłów  śledczych wynika, że już w  po­
czątkach 1946 roku Pilecki nawiązał 

"kontakt z przedstawicielem  M inister- 
j rstw a Żeglugi Różyckim, który do- 
ę*łtąr.cial. rnu wiadomości o- szczegó- 
iła sh  umowy handlowej z ZSRR. U- 
zyskał ponadto m ateriały  w ywiadow­
cze z działalności Zw. Samopomocy 
Chłopskiej oraz zmontował skrytki, 
k tóre służyły do ukryw ania doku­
m entów szpiegowskich.

INFORMATORZY PILECKIEGO
Działalność wywiadowczą rozpo­

czął oskarżony od wydania oskarżo­
nej Szelągowskiej polecenia zbiera­
nia m ateriałów  szpiegowskich. Wy­
korzystała ona w  tym  celu swą zna­
jomość z urzędnikiem  Min. Skarbu 
Wojtkiewiczem, k tóry  dostarczał jej 
inform acji , o rokowaniach handlo­
wych Polski' z innymi krajam i. Poza 
tym  oskarżona Szelągowska skontak­
tow ała Pileckiego ze Szturm  de 
Sztremem. * Ten ostatni wręczał mu 
w ydaw ane przez podziemie broszury.

Z broszur tych jednak nie zdobył P i­
lecki żadnych wiadomości wywiado­
wczych. W ykorzystał natom iast w 
m eldunkach, przesyłanych za granicę 
inform acje z dostarczono"o przez 
Szturm  de Sztrem a krajow ego prze­
glądu politycznego oraz z m ateriału  
dotyczącego działalności Zw. Samo­
pomocy Chłopskiej. Różycki, jako u- 
rzędnik Min. Żeglugi i H andlu Za­
granicznego podał Pileckiem u szcze­
góły um ów handlowych między Pol­
ską a państw am i słowiańskimi. Inne­
go rodzaju inform acji dostarczał P i­
leckiemu oskarżony Sieradzki,

K ontakty z lasem  nawiązywał P i­
lecki przez znajomego Szturm  da 
Sztrem a „Romana", oficera band w 
Górach Świętokrzyskich oraz przez 
„Jana", z którym  naw iązał łączność 
pfzez Płużańskiego. Ten ostatni po­
wróciwszy we wrześniu 1946 r. na 
polecenie II  korpusu z zagranicy 
poznał Pileckiego ze swą narzeczoną, 
stucl#ttką U niw ersytetu Poznańskie­
go — Skłodowsl' *. która m iała rów ­
nież dostarczać i^  ormacji. Nadesłała 
ona Pileckiemu m eldunek, w którym  
była mowa o transportach wojsko­
wych na linii Poznań — Kutno i o 
prodiS.cji samolotów.

Następnie oskarżony przeszedł do 
omówienia inform acji, dostarczanych 
mu przez Płużańskiego. Ze względu 
na interes państw a Są I  zarządził ta j­
ność rozprawy. Dalszy ciąg rozprawy 
w  czwartek.

Z n ow u  „ D a k o ta '

19 osób spłonęło żywcem
w  katastrofie na lotnisku pod Londynem
Londyn. 4 marca (SAP). 19 osób 

spaliło się żywcem w katastrofie lot- 
niczej, która wydarzyła «:ę we wtorek 
o godz. 21.05 na lotnisku Heathrow 
pod Londynem. Samolot typu „Daico- 
ta", należący clo belgijskiego towa­
rzystwa lotr.iczj.go Sabena, przyby­
wający z Brukseli, zapalił się na 
chwilę przed lądowaniem i rozbił s ę 
się o ziemię.

Wśród 22 pasażerów uratowały się 
jedynie 3 osoby, między innymi ka­
pitan Jan Oleś z Polskiego Korpusu

Przysposobienia i Rozmieszczenia (nr. 
11649). zamieszkały w obozie maiy, 
narki w Okehampton Dsvon. Wśród 
zabitych znajdują się dwaj obywatele 
polscy: Usza Brandstaedter, lat 23, o- 
raz Feiwel Goldberg lat 41. Pośród 
zabitych znajduje się 11 Brytyjczy­
ków.

Katastrofę obserwowało setki ludzi. 
N iektóre zwłoki spalonych pasażerów 
samolotu są tak zniekształcone, że nie 
można rozpoznać, czy byli lo mężczy­
źni, czy kobiety.

Guatemala zażąda usunięcia W. Brytanii 
z posiadłości w Ameryce

Guatemala, 4 marca (SAP). Przed 
siedzibą poselstwa W, Brytanii w 
Santiago di Guatemala odbyła się 
burzliwa demonstracja 10-tysięcznego 
tłumu. Demonstranci zebrał; się przed 
pałas«m prezydenta dr Juana Arevalo 
z t r ^ f  parentami wznosząc okrzyki: 
„AmzTyka dla Amerykanów!", „Precz 
z W. Brytanią!", „Beliza jest nasza!". 
Prezydent i członkowie rządu pozdra­
wiali manifestantów z balkonu.

Prezydent Guatemali, przemawiając 
oio manifestantów oświadczył, że na 
najbliższej konferencji państw połu­
dniowo-amerykańskich w Bogocie po­
stawi żądanie, aby wszystkie europej­
skie kolonie w Ameryce zostały znie­
sione./B ędzie to sprecyzowanie żą: 
dań nie tylko Guatemali w stosunku 
do brytyjskiego Hondurasu, ale także 
żądań innych państw Południowej A- 
meryki — oświadczył prezydent. —

Komisja ONZ pod osioną wojska
Arabowie byli przygotowań! na „powitanie**

Londyn. 4 m arca (Cl. 6 członków 
kom isji palestyńskiej Narodów Zjed­
noczonych przybyło w  środę do J e ­
rozolimy pod osłoną samochodu pan­
cernego.

G rupa przyjechała na lotnisko je­
rozolimskie z Lyddy. We il. Reutera 
partyzanci arabscy, którzy jak się o- 
k ą /u je . wiedzieli, już o przybyciu- ca­
łej grupy do portu  iotnlćz. w Lyddy,

Pokłady repy i gazu
odkryto pod żywcem
Warszawa, 4 marca (SAP). 

W iercenia prowadzone przez prze­
mysł naftowy w okolicy Żywca, 
uwieńczone zostały ostatnio po­
wodzeniem. W  tych dniach w cza- 
się wierceń daty się odczuć tak 
silne wybuchy, że unieruchomiły 
przewód wiertniczy. Okazało się, 
że natrafiono na solanki i gaz. Za­
znaczyła się bardzo wyraźnie ro­
pa naftowa. Dalsze poszukiwania 
wyjaśnia bogactwo tych złóż. Jak 
przypuszczają badacze, będą to 
prawdopodobnie złoża gazu ziem­
nego i ropy naftowej.

zmasowali swe siły wzdłuż szos z Ly­
ddy do Jerozolimy, atakując wszyst­
kie przejeżdżające konwoje. W ojska’ 
brytyjskie usunęły jednak Arabów z 
szos. W pobliżu hotelu, gdzie człon­
kowie sek re taria tu  komisji palestyń­
skiej zamieszkali, wzmocniono poste­
runki, w prow adzając różne środki 
bezpieczeńst W<.

K orespondent rad ia brytyjskiego w  
Jerozolimie donosi, że głównym pro­
blemem, przed którym  stanęli człon­
kowie kom isji ONZ są trudności zor­
ganizowania swego życia codzienne­
go. Żydzi nie chcą wejść do dzielni­
cy, w  której zam ieszkują członkowie 
komisji, a  Arabowie nie chcą dla 
nich pracować. ,W związku z tym  
członkowie kom isji sami gotują dla 
siebie pożywienie, przy czym policja 
dostarcza im racyj żywnościowych.

W H aifie nastąpiła w  środę rano  
silna eksplozja, kiedy samochód cię­
żarowy wiozący m ateriał w ybucho­
wy wyleciał w  powietrze w  bliskości 
kam ienic zamieszkałych przez A ra­
bów. Według ostatnich doniesień po­
licyjnych przy w ybuchu zginęło 15 
osób, w tym  2 arabskich policjantów. 
Do zamachu tego przyznała się żydo­
w ska organizacja S terna.

Szli Niemcom na ręką w akcji
biologicznego wyniszczenia Polski

M o ty w y  w y ro k u  w  p ro ces ie  w a rs za w s k im
W motywach w yroku 'na człon­

ków ONR, OP i NSZ, k tóry  zamie­
ściliśmy w  numerze wczorajszym 
sąd stw ierdził m. in.:

Tak zwany „Ruch narodowy" w  
Polsce od początku swego istnienia 
działał w  interesie sił w ielko-kapi- 
talistycznych. Ruch ten  posługiwał 
się hasłajn i pseudonarodowym i, 
zdając sobie jednak spraw ę ze swej 
słabości, szukał spi-zymierzeńców 
zarówmo w ew nątrz państw a, jak  i 
poza jego granicami, łącząc sj£ w 

.tym  celu z innym i żywiołami, w ro­
go ustosunkowanym i do hasła wol­
ności ludów, postępu i dem okracji.

Ruch ten  przybiera charak ter 
w yraźnie faszystowski, czerpiąc 
wzory nie tylko od faszyzmu wło­
skiego i hiszpańskiego, ale również 
i od hitleryzm u. F ak t ten zaakcen­
tował wyraźnie, przywódca OP osk. 
S tanisław  Kasznica, mówiąc na roz­
prawie w sprawie niniejszej: „By­
liśmy pod dużym urokiem  faszyz­
mu przede wszystkim i pewnych o- 
środków hitleryzm u i ślepo naśla­
dując szereg jego przejawów, chcie­
liśmy wprowadzić faszyzm w Pol­
e p o  Dla realizacR swych celów 
ONR stworzył organizację m afijną 
P ® . na*wą „Organizacja Polska". 
Wydarzenia wojenne wysunęły na 
czołowe stanowiska w tej organiza­
cji osk. Kasznicę i Neymana. Współ­
praca. oskarżonych i  organizacji

przez nich kierow anej z Niemcami 
stanowiła konsekw entną realizację 
założeń ideologicznych tego pseudo- 
narodowego ruchu

Stosunek OP do hitleryzm u nie 
uległ zasadniczej zmianie i po napa­
ści H itlera na Polskę.

K iedy stało się jasne, że na po­
lach Moskwy i S talingradu H itler 
w ojnę przegrał OP odchyla przy­
łbicę i cały swój wysiłek w kłada w

w alkę z polskim i czynnikam i de­
m okratycznym i, pogłębiając w  ten  
sposób tragedię prześladowanego 
narodu i przykładając dłoń do b ra ­
tobójczych mordów, idzie Niemcom 
na rękę w  akcji biologicznego w y­
niszczenia narodu. U koronowaniem  
tej zbrodniczej działalności było od­
danie „Brygady Św iętokrzyskiej" w  
służbę najp ierw  Niemiec, potem  im ­
perialistów  anglosaskich.

Ulica im. Mickiewicza w Rzymie
W 100 rocznicę utworzenia Legionu we Włoszech

Rzym 4 marca (PAP). Na uroczy­
stym posiedzeniu rada miejska Rzymu 
uczciła z okazji stulecia utworzenia 
Legionu polskiego we Włoszech pa­
mięć Adama Mickiewicza. Na wnio­
sek profesora Ugo Della Seta, radnego 
z ramienia partii republikańskiej, ra­
da miejska powzięła przez aklamację 
wśród okrzyków „niech żyje Repu­
blika polska" uchwałę nazwania jed­
nej z ulic Rzymu imien em Adama 
Mickiewicza. Jednocześnie postano­
wiono ustawić popiersia wielkiego 
Polaka w Alei Zasłużonych, obok po­
piersia pułkownika Francesco Nullo, 
bojownika o wolność Pclskf w  roku 
1863.

W  swoim przemówieniu prof. Seta 
oświadczył, że naród włoski czcząc 
pamięć W iosny Ludów we Włoszech, 
zwraca się z wdzięcznością w stronę 
Polski, która stanęła jako ‘edna z 
pierwszych obok włoskich bojowni­
ków o wolność.

Na zakończenie uroczystości prezy­
dent miasta Rzymu powiadomił ze­
branych o ukonstytuowaniu się komi­
tetu organizacyjnego stulecia Wio­
sny Ludów z premierem de G isperi na 
czele. W skład komitetu wchodzą m. 
in. przywódca socjalistów włoskich 
Piętro Nenni I b. ambasador włoski 
w Polsce —- Eugenio Realu.

Argentyna j Chile przedsięwzięły już 
kroki w tym kierunku.

Powszechnie przypuszcza się, że w 
najbliższym* czasie zostaną przepro­
wadzone zmiany w składzie rząon 
Guatemali. Zmiany te objąć mają 
przede wszystkim stanowiska mini­
strów wojny, spraw zagranicznych i 
skarbu.

Dziennika „La Hora" zamieścił ar­
tykuł, domagający się okupacji Beli- 
zy przez wojska Guatemali i oskarża- 
jący*armię Guatemali, że nie 6toi na 
wysokości zadania. Natychmiast po 
wydaniu tego numeru dziennika „La 
Hora", prezydent Arevalo wydał de­
kret, zawieszający wolność prasy, o- 
raz zakazujący dalszego wydawania 
dziennika „La Hora".

Ostry protest brytyjski
Londyn, 4 marca (API). W  związku 

z demonstracjami, jakie odbyły s;ę w 
stolicy Guatemali, rząd brytyjski 
wystosował do rządu Gnatemaii ostrą 
notę, domagającą się ukrócenia ta­
kich dem r/stracji.. Nota określa wy. 
darzenia jako „wysoce bezwstydne" 
i stwierdza, że policja nie uczyniła 
nic, aby połężyć kres atakom tłumów 
na gmach poselstwa brytyjskiego.

Dwie strony medalu
(Dokończenie ze Str. 1)

produkcję z czasów niemieckich 
(1,200.000 tom w roku 1947).

Mimo, iż w myśl umowy poczdam. 
skiej, prawo radzieckie do własności 
Zistersdorfu — dobra po-niemieckie­
go — było bezsporne, ZSRR zapropo­
nował Austrii utworzenie spółki au- 
6triaekp-radzieckiej z połową udzia­
łów dla każdej strony. Za namową 
Ameryki Austria „aby nie naruszyć 
interesów właścicieli amerykańskich, 
za które to interesy Austria jest od­
powiedzialna" — odmówiła, W rezul­
tacie Austria nie posiada nic, oprócz 
niezbędnej ilości paliwa, służącej do 
zapewnienia ruchu samochodowego, 
które zresztą zawdzięcza wyłącznie 
dobrej woli władz radzieckich.

W strefie radzieckiej wre praca. 
I dlatego Dolna Austria, w której 
karty  zaopatrzenia posiadają iak zre­
sztą w całym kraju, nadruk „60*/« 
waszego zaopatrzenia dostarczyły Sta­
ny Zjednoczone", wysyła ziemniaki i 
jarzyny do całego kraju, w tym rów* 
nież do strefy amerykańskiej i an­
gielskiej i  zaopatruje prawie całko­
wicie w żywność 1,600.000 wiedeńczy* 
ków. Maszyny rolnicze wyprodukowa­
ne w strefie radzieckiej pracują na 
całej ziemi austriackiej. Nie ma tam 
ani nazistów, ani DP, a więc nie ma 
próżniaków.

Co prawda zdarzają się wypadki, 
wykorzystywane przez służalczą pra. 
sę i podsycane przez zagranicę. \V je­
dnym wypadku szef policji prowincji 
austriackiej skazany został przez wła­
dze radzieckie na karę w p ienia. Fakt 
ten został zanotowany z oSuzeniem. 
ale nikt nie napisał, iż ten „stróż po­
rządku" fciblicznego opierając się na 
podrobionym rozkazie wtadz radziec­
kich, na rozkazie, którego — jak mu­
siał przyznać w sądzie — nigdy ule 
wydał, stłumił strajk, który mu się 
me podobał.

W czasie rzadkich okazji oficjalnych 
rząd austriacki nie zapomina o pod* 
kreśleniu swej wdzięczności dla Zwią* 
zku Radzieckiego. Szef rządu da! zaista 
wspaniały dowód tej wdzięczności. 
Na uroczystościach uczczenia po­
ległych żołnierzy Armii Czerwonej' 
kanclerz był nieobecny, gdyż musiał 
w tym dniu uczestniczyć w uroczysto, 
ści poświęcenia wielkieqo pieca, * 
prezydent republiki był chory ..

i e f c o r s l r f f
Już w  najbliżM ych dniach 
na lamach naszego pisma 

bezpłatne porady 
higieniczne i lekarskie
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„DZIENNIK POLSKI"

Jes/czc  jedna p raw da o Rizonii

Ostry protest marsz. Sokołowskiego 
w Sojuszniczej Radzie Kontroli

Berlin, 4 m arca  (A). P rzew odn ie  
ści N iem iec — W ilhelm  P ieck i O 
munis tycznej P a rtii N iem iec, M ax 
niczej Rady K ontro li i dow ódców  
rym p ro tes tu ją  p rzec iw k o  w y d an e  
zakazowi w sp ó łp racy  obu  ły ch  par 
ich organów  p rasow ych .

Na ostatnim  po­
siedzeniu Sojusz­
niczej Rady Kon­
troli, na którym  
odczytano powyż­
sze pismo, zabra! 
głos , przedstaw i­
ciel ZSRR, m ar ­
szałek Sokołowski. 
Mówca stwierdził, 
iż dowództwo r a ­
dzieckie przyw ią­
zuje w ielkie zna­
czenie do spraw , 

poruszonych w tym  liście. Wskazał 
on, że w strefach zachodnich msu- 
je się wobec szeregu dem okratycz­
nych organizacyj robotniczych wy­
jątkowe przepisy. Dotychczas w  Bi- 
zonii i we francuskiej strefie  oku­
pacyjnej SED nie została zalegalizo­
wana. Z Zagłębia S aary  w ładze fran -

zący  S o cja lis ty czn e j P artii Jed n o  
tto  G ro tew o h l o raz p rzyw ódca Ko 

R eim ann, w ysto so w ali do Sojusz 
s tre i o k u p ac y jn y c h  pism o, w któ- 
mu w  zachodn ich  s tre fach  N iem iec 
ty j i un iem ożliw ian iu  ko lpo rtażu

cuskie wysiedlają nie tylko zwolen­
ników SED. lecz również wszystkich 
antyfaszystów, m. in. członków o r­
ganizacji „Ofiary faszyzmu". Istn ie­
je tam  zakaz kolportażu pism kom u­
nistycznych. Dzieła M arksa. Engelsa 
i Lenina są niszczone, podobnie jak 
broszury, naw ołujące do przywróce­
nia jedności Niemiec, icn dem ilitary- 
zacji i dem okratyzacji.

M arszałek Sokołowski podkreślił, 
że w Niemczech zachodnich prześla­
dowana jest nie tylko Partia  Jedno­
ści Socjalistycznej i P a rtia  Kom uni­
styczna, lecz również każdy praw dzi­
w ie dem okratyczny ruch.

Władze okupacyjne w Niemczech 
zachodnich prześladują organizacje 
polityczne niemieckiej klasy robotni­
czej, popierając jednocześnie siły 
antydem okratyczne i agresywne.

W strefach tych tworzy się różne-

W Polsce odbędzie się konferencja
św iatow ej federacji m łodzieży demokratycznej
Rzym, 4 marca (SAP). Na posie­

dzeniu komitetu wykonawczego świa­
towej federacji młodzieży dem okraty, 
cznej w Rzymie, postanowiono zwołać 
w sierpniu br. w Polsce międzynaro­
dową konferencję młodzieży demo­
kratycznej, w której wezmą również 
udział przedstawiciele młodzieży 
chłopskiej z państw kolonialnych i in­
nych państw zależnych.

W związku z obecną sytuacją poli­
tyczną komitet wykonawczy postano­
wił zwrócić się do młodzieży demo­
kratycznej całego świata z wezwą-

Moskwa. 4 marca (SAP). Radio mo­
skiewskie nadało komentarz polity­
czny Wlodzim. Linieckiego, omawiar 
jący  pólitykę zagraniczna USA.

Linecki stwierdza, że doktryna 
Monroego — „Ameryka dla Ameryka­
nów", proklamowana przez prezyden­
ta Jamesa Monroe w 1823 roku, za­
stosowana została obecnie przez Sta­
ny Zjednoczone do Arabii Saudyj­
skiej ,• Zatoki Perskiej.

W przeszłości — stwierdza Linecki 
— bezpośredni następcy Monroego u- 
wazali, że tzw. „bezpieczeństwo" Sta­
nów Zjednoczonych jest nie do pomy­
ślenia bez San Domingo i Haiti oraz 
Kuby. Dziś zwolennicy doktryny

Anglia zbroi i będzie zbroić 
państwa arabskie

Londyn, 4 njarca (PAP). Na w tor­
kowym posiedzeniu Izby . Gmin poseł 
Partii Pracy W orby wystąpił z ostrą 
krytyką polityki rządu brytyjskiego 
na Bliskim Wschodzie. W orby doma­
gał się, by rząd brytyjski zaprzestał 
dostarczania broni do państw Środko­
wego Wschodu, a w szczególności do 
Palestyny. Podkreśli! on, że dostawy 
broni do państw arabskich zagrażają 
pokojowi i bezpieczeństwu w tej czę­
ści świata.

Odpowiadając na przemówienie po­
sła Worby, minister stanu Hektor 

i Mac Neil oświadczył, że broń dostar.

niem, w którym m. in. stwierdza się 
co następuje:

„Pokój, za który młodzież ginęła 
milionami w wielkiej walce przeciwko 
faszyzmowi, jest dzisiaj znowu za­
grożony. Nie wolno nam zlekceważyć 
ani jednej próby imperialistów anglo- 
amerykąńskich szafowania życiem 
młodzieży. Będziemy walczyli o wol­
ność słowa i pracy, o stworzenie or­
ganizacji demokratycznych, które za­
pewnią pracę każdemu . młodemu 
człowiekowi na normalnych warun­
kach".

iłow e w ydanie dolilryriy W onroege

USA chcą zamienić Morze Śródziemne 
na jezioro amerykańskie

Trumana uważają, że należy rozcią­
gnąć strefę strategiczną Stanów Zje­
dnoczonych na cale Morze Śródziem­
ne. Stany Zjednoczone starają się 
dziś wszelkimi sposobam; zamienić 
Morze Śródziemne na jezioro amery­
kańskie. To wyjaśnia niedawno roz­
poczęty przez Stany Zjednoczone 
„flirt" z Madrytem.

Celem dyplomacji amerykańskiej 
W rejonie Morza Śródziemnego jesi u- 
zyśkanie dostaw nafty dla armii a- 
merykańskjej i Utrzymanie dominują­
cej pozycji gospodarczej,w państwach 
arabskich, za którą idzie hegemonia 
polityczna.

czana jest w wykonaniu traktatów, 
podpisanych przez rząd brytyjski z 
krajami arabskimi na Środkowym 
Wschodzie.

Jak wiaoómo, zwiększenie dostaw 
broni na Środkowy Wschód, a w 
szczególności do krajów sąsiadują­
cych z Palestyną, tłumaczy się dąże­
niem W. Brytanii do podsycania nie­
nawiści, istniejącej między Arabami i 
Żydami, do wywoływania zbrojnych 
starć i do ni edcwuszczenia do realiza*- 
cji zaleceń ONZ w sprawie podziału 
Palestyny.

Audiencja w Belwederze
Warszawa, 4 marca (PAP). Prezy­

dent Rzeczypospolitej przyjął w dniu 
3 marca na audiencji pożegnalnej no- 
womianowanegn ambasadora R- P. w 
Pradze p. Józefa Olszewskiego.

Lotnicy ateńscy 
bombardują własne wojska
Belgrad, 4 marca (SAP). Radio W ol­

nej Grecji donosi że lotnictwo woj­
skowe rządu ateńskiego zaatakowało 
własne oddziały wycofujące się przed 
natarciem armii demokratycznej. Po­
myłka ta kosztowała wojska rządowe 
16 zabitych i wielu rannych. Oddzia­
ły  armii demokratycznej zajęły Me­
sami Likove i trzy inne miejscowoś­
ci, zdobywając wiele m ateriału wo­
jennego, a szczególnie broni.

Porażka Schumana 
w parlamencie

Paryż, 4 m arca (WR). Rząd fra n ­
cuski prem iera Schum ana poniósł 
we w torek porażkę w Zgromadzeniu 
Narodowym, które większością 302 
głosów przeciw 283 odrzuciło porzą­
dek dzienny, zaproponowany przez 
rząd.

Ciepło i słonecznie
Zurych, 4 m arca (WR) Stacja me­

teorologiczna w Zurychu kom uniku­
ję: Ośrodek wyżu europejskiego za­
lega nad środkową Europą. Przy 
słabych w iatrach z różnych k ierun­
ków zaznacza się głównie w nizinach 
pogoda mglista. Przewidywana po­
goda ciepła i słoneczna przy nie­
zm iennej tendencji wyżowej.

go, rodzaju zjednoczenia przemysłow­
ców, którzy za czasów hitlerowskich 
stanowili ostoję państwowego me­
chanizmu faszystowskiego i gospo­
darki faszystowskiej.

M arszałek Sokołowski zapropono­
wał, by Sojusznicza Rada Kontroli 
uchyliła w ydany w zachodnich s tre ­
fach Niemiec zakaz działalności 
SED, Kongresu Ludowego, ,,K ultur - 
bundu" oraz kolportażu prasy demo­
kratycznej. Jednocześnie m arszałek 
Sokołowski wskazał na konieczność 
rozwiązania w Niemczech zachod­
nich wszystkich organizacyj faszy­
stowskich i partyj reakcyjnych, roz­
w ijających działalność sprzeczną , z 
celami okupacji Niemiec.

Setny rejs „B a to re g o "  
przez Atlantyk

Gdynia, 4 m arca (PAP), W dniu 
3 bm. zawinął z Nowego Jorku do 
Gdyni transatlan tyk  „Batory". Była 
to jubileuszowa podróż naszego re­
prezentacyjnego motorowca. „Bato­
ry" przeszedł w  tym rejsie po raz se­
tny Atlantyk. Wśród przybyłych pa­
sażerów znajduje się zięć zmarłego 
prezydenta Roosevelta, John Boettin- 
ger, dziennikarz, który ma zanTar*' 
odbyć trzymiesięczną podróż po pań­
stwach Europy wschodniej.

Konfiskata majątków 
w Czechosłowacji

Praga, 4 m arca (PAP). Dziennik 
„Rude Pravo“ komunikuje, że na te ­
renie Czechosłowacji skonfiskowano 
ostatnio 11 tysięcy ha m ajątków 
ziemskich należących do Właścicieli, 
którzy współpracował: w czasie woj­
ny z Niemcami. M. in. skonfiskowa­
no m ajątek  faszysty włoskiego Luigi 
Dellatore oraz dobra Arnolda 
Schwarzenberga.

Zenkel, Ripka i Drtina 
wykluczeni z partii

Praga, 4 m arca (PAP). Nowy ko­
m itet wykonawczy czeskiej partii na- 
rodowó-socj alistycznej wykluczył z 
partii jej b. prezesa 1’b. W icepremie­
ra  rządu czechosłowackiego — dr 
Zenkla, b. m inistra handlu zagrani­
cznego dr Ripkę oraz b. m inistra 
sprawiedliwości d r Drtinę. Komitet 
postanowił przeprowadzić jak naj­
dalej idącą czystkę w szeregach par­
tii narodowo-sócjalistycznej i usu­
nąć żywioły n^ysocjalistyczne i an­
ty) u do we.

Oficerowie policji 
staną przed sądem

Praga, 4 m arca (PAP). M inister­
stwo spraw  wewnętrznych zakomu­
nikowało, że grupa oficerów policji 
czechosłowackiej — członków partii 
narodowo-socjalistycznej — na kon­
ferencji, odbytej w dniu 13 lutego 
powzięła rezolucję sorzeczną z zasa­
dam i dyscypliny i obowiązkami służ­
by. Kom unikat rginisterstwa stw ier­
dza, że oficerowie, którzy głosowali 
za rezolucją, staną przed sądem wo­
jennym  zaś osoby cywilne odpowia­
dać będą za podżeganie do przestęp­
stwa.

Sprawa Kcpfa 
przed trybunałem brytyjskim

B e r l i n ,  4 m arca (PAP). Sprawa 
zbrodniarza wojennego Kopfa, urzę­
dującego prem iera Dolnej Saksonii, 
toczy się przed trybunałem  bry ty j­
skim, powołanym do wydania orze­
czeń ekstradycyjnych. Orzeczenie w 
tej sprawie, głęboko interesującej 
społeczeństwo polskie, nastąpi p raw ­
dopodobnie za miesiąc.

Na fa la ch  radiow ych

* -Przedstawiciel USA Austin o- 
świadczył w Radzie Bezpieczeństwa, 
że Stany Zjednoczone pcdtrzymuia na­
dal koncepcje podziału Palestyny.

* W. Brytania podjęła ostatnia ratę 
pożyczki USA; pożyczka przewidziana 
pierwotnie na czas do 1951 r., wyczer­
pana została po 20 miesiącach.

* „Nieznani" sprawcy podrzucili 
silna bombę do lokalu partii komuni­
stycznej w Dortmundzie.

* W Waszyngtonie oświadczono 
oficjalnie, że czołgi ładowane na sta­
tek hiszpański w Brooklynie, przezna­
czone sn dla Turcji.

* Komitet wykonawczy włoskiej 
g en era ln e j konfederacji pracy uchwa­
lił 17 głosami przeciw 4, że włoskie 
związki zawodowe nie wezmą udziału 
w konferencji na temat planu Mar 
shalla.

*  B. Król rumuński Michał opuścił 
wraz 3 matką Paryż, udając sie do 
USA, narzeczona b . króla pozostała W 
Paryżu.

flfa s ie w , o r k ę  I n a w o ty  arfucgne

644 miliony z ł .  kredytu dla gospodarstw rolnych
Państwowy Bank Rolny uruchomił 

krótkoterminowe kredyty w wysoko­
ści 344 milionów, zł. dla indywidual­
nych gospodarstw rolnych na zie­
miach dawnych, z czego 223 miliony 
żł przeznacza się na zakup ziarna sie­
wnego i  - 121 milionów, żł, na zakup 
nawozów sztucznych. Wysokość kre­
dytu dla poszczegónych gospodarstw 
na zakup zboża nie może przekraczać 
sumy 20 tys. zł zaś na nawozy "sztu­
czne 15 tys. zl. Kredyty te rozprowa­
dzone będą za pośrednictwem Komu-, 
nalnych Kaś Oszćzędnośri lub Spćł-. 
dzielni Pożyczkowo-Oszczęańościo- 
wych. ,

Równocześnie „ Państwowy Bank

Rolny uruchomił kredyty króikotef-, 
minowe w wysokości 300 milionów 
zł dla indywidualnych osadników ' na 
Ziemiach Odzyskanych. Z powyższej 
kwoty przeznacza się i 44* miliony ha 
kredyty siewne 70 milionów zł na 
wykonanie o rk i'i 86 milionów zł na 
żakup nawozów sztucznych. Ż kredy­
tu siewriego mogą korzystać osadni­
cy, nie otrzymujący pomocy' w natu­
rze, z kredytu zaś na orkę oraz na za­
kup nawozów sztucznych — wszyscy 
osadnicy bez względu na otrzymywa­
ną pomoc w naturze, którzy dają 
gwarancję należyte] uprawy i zasie­
wu swoich gruntów.

Dobrze rozum iana p o p u la rn a H a

Konferencje naukowców, współpracowników „W iedzy
Pow szechnej"

W  Warszawie zwołana z rsćała 
przez redakcję „Wiedzy Powszechnej" 
konferencja astronomów, na której o- 
mawiane były możliwości i metody 
popularyzacji tej dziedziny wiedzy. 
Konferencja ta, była jednocześnie 
pierwszym od 1939 r. zjazdem badaczy 
otaczającego nas wszechświata 

W obradach wzięK -udział; prof. dr E. 
Rybka, prof. dr Wl. Dziewulski, prof. 
dr W. Iwanowska, dr Wl. Zoc.n. dr Fr. 
Koęb.ckę, mgr St. .Koęiba, i j tT v Wierz., 

/  bloki, dr -J. Pógaćżewski,- idr J. "Mer- 
gentaler, i dr A. Opolski. Spółdzielnię 
wyd. „Czytelnik" reprezentowali i wi­
ceprezes, St, Tazibir oraz rn.gr ,J. .Ma­
łecki.

Polscy robotnicy spędzą 
a czescy

W Warszawie przebywa-delegacja 
czeskich związków zawodowych ce­
lem zawarcia umowy o wymianie 
wczasowiczów pomiędzy czeskimi a 
polskithi: związkami zawodowymi. W, 
skład delegacji czeskiej wchodzą: dr 
Antoni Razek i p. Wacław Klabik, 

Dnia 2 bm odbyta się w gmachu 
KCZZ konferencja w tej sprawie z 
udziałem przewodniczącego KCŻZ 
Kazimierza Witaszewski-ego i sekreta­
rza genęrainego. Adama Kurylewicza 
W przyjaznej i , sardeczaęi atmosferze 
uzgodnione- zostały projekty obu cen­
trali związkowych W najbliższych 
dniach zawarta będzie szczegółowa u- 
mowa1, która umożli-wj polskim robot­
nikom pobyt w najpiękniejszych 
miejscowościach klimatycznych Cze­
chosłowacji.. a robotnikom czeskim, da

Dnia 29 lutego b. r. odbyła raę rów­
nież z inicjatywy tego wydawnictw* 
konferencja historyków, poświęcona 
zagadnieniu popularyzacji historii na 
której red. działu historycznego tego 
wydawnictwa prof. dr Natana Gąsio- 
rowaka wygłosiła referat pt.* „Popu- 
larygacja • nauk historycznych".

W  konferencji wzięło udział 22 au­
torów ze wszystkich środowisk uni­
wersyteckich i 1 przedstawiciele Spół- 
.dzielni.Wyd. „Czytelnik.', Komfetęncj* 
autoróyr ..Wiedzy Powszechnej" są do­
wodem, że instytut ku.tu,ra4nct->świa- 
towy „Czytelnika" dąży stale do do­
skonalenia publikacji, mających słu­
żyć masom społeczeństwa polskiego,

w czasy w Czechosłowacji 
w Polsce
możność spędzenia urlopu nad pol­
skim morzem.

50 polskich nauczycieli spędzi 
urlop nad Adriatykiem

W  bieżącym roku Zw. Nauczyciel­
stwa Polskiego organizuje stałą ak­
cję .wymjermą wczasów nauczyciel- 
ekich. W ramach tej akcji przybę­
dzie do Polski . 30 nauczycieli z Cze­
chosłowacji którzy zamieszkają w 
Jastrzębiej .Górze na Wybrzeżu. Po­
dobną akcję podjęto z - nauczycielami 
jugosłowiańskimi. Nauczycie)® pol­
scy, którzy wyjadą w drodze zamia­
ny do Jugosławii, spędzą wczasy nad 
brzegiem Adriatyku

Ze.Zw,. Radzieckiego przyjadzie w 
okresie. .letnim 10 nauczycieli, którzy 
zapoznają się z ogólną strukturą 
szkolnictwa .polskiego .oraz odwiedzą 
polskie, ośrodki szkolne.

Konsumcja mięsa równa przedwojennej
Podkomitet dla spraw aprowiza- 

cyjnyeh przy Komitecie Ekonomicz­
nym Rady Ministrów przyjął preli­
minarz mięsny, według którego kon- 
sumeja w Polsce w 1948 f. powinna 
wynieść średnio około 21 kg mięsa 
na głowę ludności rocznie. Jest. to 
cyfra bliska przedwojennej. Wylicze­
nia dla Warszawy na podstawie o-

statnich danych wykazują, iż kon­
sumują mięsa w stolicy osiągnęl* 
poziom przedwojenny, tj. 45 kg ro­
cznie. f.‘

Zatwierdzony zosta? również preli­
minarz tłuszczowy na rok. bież., prze­
widujący przeciętną konsumeję tłu­
szczu na głowę ludności — 8.4 kg 
rocznie.

Otwarcie portu 
kołobrzeskiego

Zgodnie z  planem, szczeciński U- 
rząd Morski w dniu 1 bm. otworzył 
port w Kołobrzegu dla żeglugi.

Ruch w porcie kołobrzeskim, że 
względu na bezpieczeństwo będzie 
na razie ograniczony i przeprowa­
dzany tylko podczas dnia. Przy sil­
nych w iatrach z kierunku północ­
nego port będzie zamknięty.

Ruch promowy 
Polska - Szwecja

Od dnia 20 lutego tj. od dnia u- 
ruchomienia stałej linii' dla promu 
kolejowego między szwedzkim por­
tem Trelleborgiem a stacją Odra- 
port koło Świnoujścia, odeszło w 
czasie 10 dni 114 wagonów kolejo­
wych z różnymi towarami jak: że­
lazem, szkłem, porcelaną, tekstylia­
mi, węglem i innymi.

O L A  Ł A C I N N I K A

Z N A C Z Y  T Y L K O
O M N I B U S

)

D L A  W S Z Y S T K I C H

*  J '

O M N I B U S
O Z N A C Z A

O K A Z J Ę  D O  N I E Z L I C Z O N Y C H

P O D R Ó Ż Y  W  N IĘ Z N A N E  
A  G O D N E  P O Z N A N I A

7 I W E B U I A M I N  J A Z D Y  W K R Ó T C E  W  C A Ł E J  P R A S I E !
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Piotr Śliz przed w idow nią

Kolego Piotrze Sliziei
— łączy nas przecie koleżeństwo  

w umiłowaniu Sztuki i wspólnej, choć 
na różnych odcinkach, pracy w życiu  
teatralnym  — a więc; Kolego, powie­
działeś w wywiadzie dla „Dziennika 
Polskiego",’ że dawniej człowiek praco­
wał, szedł na emeryturę czy też umie­
rał — i n ikt nie zajmował się jego 
sprawami. Gdzieżby tam dawniej urzą­
dzał kto robotnikowi jubileuszI

Powiedziałeś słusznie, bo dopiero lu­
dowy ustrój Polski odrodzonej, Polski 
postępu, pracy i równości społecznej, ( 
umożliwia należyte i powszechne ro­
zumienie i docenianie trudu i zasług 
robotnika. Ale pozwól, że w  dniu Two­
jego Święta przypomnę, że byli umiło­
wani i w ielcy w Narodzie, którzy na 
równi z  działaczami społecznymi, a na­
wet nieraz wcześniej i potężniej niż 
oni, walczyli o Polskę sprawiedliwości 
i równości robotnika, inteligenta i 
chłopa.

Gdy zaczynałeś Kolego pracę w Tea­
trze im. J. Słowackiego, gasło życie 
wielkiego poety i artysty Teatru, Sta­
nisława Wyspiańskiego, który pierw­
szy wzniósł najwspanialszy i najtrwal­
szy pomnik Tobie i Twoim towarzy­
szom pracy, właśnie tym ze sceny kra­
kowskiej. W „W yzwoleniu" do Was 
przyszedł, by wprząc Was do dzieła 
budowy nowego teatru, nowej kultury, 
byście wzięli czynny i współdecydu­
jący udział w  kształtowaniu nowej 
myśli polskiej. W ierzył W yspiański 
i prorokował, że uwięzioną myśl / u- 
więziony czyn polski wyzwoli „robot­
nik dziewka bosa“.„

1 dlatego składając Ci w dniu Twe­
go pionierskiego Święta najlepsze ży­
czenia, proszę, byś Kolego zechciał 
wznieść radosny toast na cześć tej li­
teratury i tej sztuki teatralnej, która 
przy Twojej pomocy, z tych desek do­
magała się W yzwolenia i przebudowy 
społecznej Polski, której równymi so­
bie synami w szyscy jesteśmy.

STAN. WITOLD BALICKI 
*

Dopiero w  40 rocznicę rozpoczęcia 
pracy w  Teatrze Miejskim im. J . 
Słowackiego jubilat P io tr Sliz wy­
szedł po raz pierwszy na scenę przy 
otw artej kurtynie. Zawsze był on 
tym  bezimiennym, cichym pracowni­
kiem, „tym, co nie g ra“. a którego 
rękę znać na scenie w  postaci do­
brych i odpowiednich mebli. Toteż 
ten pierwszy w Polsce jubileusz p ra ­
cownika technicznego teatru  był m a­
nifestacją uczuć i publiczności 1 ak ­
torów  i zespołów pracowników tech­
nicznych, pragnących okazać „w uj­
kowi" wielkie uznanie za rzetelną 
1 godnie spełnioną „rolę" w  szere­
gach tych nie oklaskiwanych przez 
publiczność 1 n ie  „ścinanych" lub 
„chwalonych" przez recenzentów.

W uznaniu zasług P io tra  Sliza p re-

Prokuratura Są.
f  clu Okręgowego w 
|  Przemyślu prowa- 
f  dzi śledztwo w 
§ sprawia Józefa 
4  Friedricha, ur. 27. 
| i  .V 1907 Ingolstadt, 

; Bawaria Górna, s.
* lózefa i Alojzy’ _

arzestępcy wojen­
ki aego (fotografia O- 

óok) o zbr. z art. 1 
dekr. j  31. VIII. 
1944, tym popełnio­

ną. ze jako pracownik gestapo we 
Lwowie. Jarosławiu, Stalowej Woli 
i Krakowie, brał udział % ujmowa­
niu, znęcaniu się i dokonywaniu za. 
bójstw osób spośród ludności cy­
wilnej.

W związku z tym wzywa się 
wszystkie osoby, które mają wiado­
mość o przestępczej działalności Jó­
zefa Friedricha aby zgłosiły s tę  w 
Prokuraturze Sądu Okręgoweqo w 
Przemyślu pisemnie z podaniem a. 
dresu lub osobiście, celem złożenia 
Teznaó • 4304k-3

zes Rady M inistrów Józef Cyrankie­
wicz nadesłał jubilatow i telegram  z 
życzeniami dalszej owocnej pracy dla 
dobra sceny polskiej.

Po pierwszym akcie „Dożywocia" 
przedstawiciele społeczeństwa krako­
wskiego zebrani na scenie uczcili za­
sługi długoletniego pracownika.

„Bezimienna często praca robotni­
ka czy inteligenta — mówił prezy­
dent m iasta poseł H. Dobrowolski — 
bezim ienna w  tym  znaczeniu, że nie 
głoszą jej afisze ani szpalty gazet, 
ale zna ją  i ocenia tylko dany zespół 
pracowników, nie jest już dzisiaj 
bezwolną funkcją kółka w  maszynie. 
S tare kapitalistyczne porównanie 
pracującego bez rozgłosu człowieka 
do szarego kółka w  maszynie, jest 
już dzisiaj w  k ra ju  naszym i w  k ra ­
jach  dem okratycznych anachroniz­
mem. Wola m as ludowych jest zbio­
row ą w olą milionów jednostek św ia­
domych celu i w artości swej pracy. 
Świadom a społecznie praca jest 
twórczością na każdym  odcinku, cho­
ciaż nie będzie reklam ow ana. D late­
go składając jako gospodarz m iasta 
serdeczne życzenia jubilatowi, p ra ­
gnę podkreślić, że uczczenie jego 
pracy jest nie tylko m iłą uroczysto­
ścią, ale i w yrazem  nowych obycza­
jów  nowych Czasów, budujących no­
we życie ze świadomego 1 uspołecz­
nionego w ysiłku każdego człowieka 
pracy".

W im ieniu Wojska Polskiego, żoł­
nierzy i  korpusu oficerskiego złożył 
życzenia dalszej owocnej pracy płk.

Kusznierek. Poseł d r B. D robner 
z ram ienia wojewódzkiego komi­
te tu  PPS w yraził jubilatow i słowa 
uznania za długoletnią pracę w  tea­
trze krakowskim . Z kolei przem a­
wiali przedstawiciele: Komisji K ul­
tu ry  i Sztuki MRN — red. S tatter, 
zarządu gł. Zw. Art. i  Prac. Teatrów  
W idowiskowych — Poliszewski, 
OKZZ — I. sekr. St. Susuł, ZASP — 
Skalski, Oddz. pracowników teatrów  
krak. — Stępniowski.

W im ieniu całego zespołu teatrów  
m iejskich zwrócił się do jub ila ta  w  
serdecznych słowach nacz. dyr. tea­
trów  m iejskich Br. Dąbrowski: 
„Dzień dzisiejszy jest uznaniem  ci­
chej i skrom nej pracy pracow nika 
zakulisowego. N iejedna tw oja rada 
jubilacie i n iejedna rozmowa dodała 
otuchy niejednem u aktorowi. P raco­
w ałeś przez tyle la t jako rzetelny 
robotnik sceny. Kochany W ujku! 
Wszyscy w yrażam y radość, źe ukaza­
łeś się dzisiaj na scenie i że publicz­
ność wie, iż tw oja praca przyczyniła 
się do sukcesów tea tru  krakow skie­
go". Z kolei odczytano m nóstwo de­
pesz nadeszłych z całego kraju .
' Juh ila t P io tr Sliz otrzym ał cenne 
upominki, a Towarzystwo T eatru  i 
Muzyki Lud<ywej w  K rakow ie ofia­
rowało m u świnkę, k tórą w prow a­
dził na scenę chłopiec w  krakow skim  
stroju.

Na zakończenie uroczystości prze­
mówił P ió tr Sliz, dziękując wszyst­
kim  za urządzenie jubileuszu i zło­
żenie życzeń. (w. sz.)

K r o n ik a  k r a k o w s k a

Poszukiwania najstarszego Krakowa
Na zebraniu naukowym Towarzy­

stw a Miłośników Historii j Zabytków 
Krakowa dr G. Leńczyk omówił pro­
wadzone od kilkunastu lat w Krako­
wie poszukiwania, znajdujące swój 
odpowiednik w równoczesnych od­
kryciach prasłowiańskich osad w Bi­
skupinie i Opolu. Wzgórza św. Bro­
nisławy i Sowińca dochowały pokaźne 
szczątkj z epoki kamiennej i najdaw­
niejsze na ziemiach polskich ślady 
ludności. Liczne na terenie całego 
miasta znaleziska starożytnych monet 
rzymskich oraz odkryty niedawno 
rzymski grób szkieletowy w Borku 
Fałęckim dowodzą kontaktów ówcze­
snej ludności z kupcami wędrującymi 
z południa nad Bałtyk.

Na wczesnohietoryczną epokę Kra­
kowa rzuciły snop światła badania 
wykopów przy kościele św. W ojcie­
cha, przy transformatorze koło Su­
kiennic, a zwłaszcza badania dwóch 
wykopów niemieckich koło wieży ra­
tuszowej i przed kościołem Mariac­
kim. Badania te przeprowadzone by­
ły przez naszych uczonych ukrad­
kiem i  dorywczo dzięki pomocy pol­
skich dozorców i robotników. Znale, 
ziono mnóstwo monet i  fragmentów

szkła i ceramiki, resztki domostw z 
XI j XII wieku, oraz pierwotne cho­
dniki i bruki drewniane. Domostwa 
6palone i zwłoki z rękami związany­
mi na plecach są zapewne śladami 
najazdu Tatarów z 1241 r. Ustalono 
kierunek głównych dróg w mieście i 
stwierdzono, że już w czasach przed 
lokacją Bolesława W stydliwego 
(1257 r.) istniało w rynku wielkie 
skupisko drewnianych domów.

W dyskusji wyrażono konieczność 
rychłego usypania z powrotem kopca 
Kfakusa } przywrócenia miastu jego 
charakterystycznej sylwetki. Również 
wyrażono postulat ochrony i dal­
szych badań ważnych stanowisk pre­
historycznych na wzgórzach św. Bro­
nisławy i Sowińca oraz na całym ob­
szarze miasta i przedmieść. Wreszcie 
domagano się zwrotu dia użytku na­
uki wykopalisk, nabytych przez pry­
watne osoby w czasie przekopów 
wojennych na rynku. Zbiór taki prze. 
kazał dotąd jedynie Muzeum Archeo­
logicznemu PAU dr Jan  Dobrzański. 
Przedstawiciel Zarządu Miejskiego i 
Dyrekcji Dróg Wodnych zapewnił 
pełne poparcie w pracach badaw­
czych.

Ambasador A. Dunin! 
w Krakowie

W  środę przybył do Krakowa am­
basador Włoch, wybitny uczony Am. 
brogio Doaini z małżonką. P. Dondni 

zwiedzali zabytki 
miasta, składając 
równocześnie wi­
zyty oficjalne.

W  godzinach 
wieczornych po­
dejmował gości o- 
biadem wojewoda 
krakowski dr K. 
Pasenkiewicz. W  
przyjęciu wzięli u- 
dział: przewodn,
WRN poseł Blak, 
prezes PAU dr K. 

Nitach rektor UJ. F. Walter, profe­
sorowie J. Dąbrowski, Gąsiorowski, 
Jachimecki, ks. dr Kruszyński, Ad. 
Krzyżanowski, redaktorzy S. W. Ba­
licki, Jalu Kurek, Rom. Szydłowski.

W  dniu dzisiejszym ambasador Do- 
nini wygłosi o godzinie 12 w auli Un. 
Jag. odczyt p. t. „Dante na tle no­
wych studiów nad ruchami społeczny­
mi w XIII w.". O godz. 18 wieczór 
włoski w Kole Romanistów.

Społeczeństwo swemu 
obrońcy

Społeczeństwo nasze związane jest 
bardzo silnie z Armią, wie bowiem 
dobrze, że żołnierz polski to obrońca 
granic państwa i zbrojne ramię społe­
czeństwa. Toteż obowiązkiem społe. 

'czeństwa jest przyjście żołnierzowi z 
pomocą przy udostępnieniu mu oświa­
ty i kultury.

W związku ze zbliżającymi się świę. 
tami wielkanocnymi TPŻ pragnie zno. 
wu zaopatrzyć niektóre jednostki 
wojs owe w książki, zradiofonizowac 
Koszary oraz zakupić konieczny dla 
żołnierzy sprzęt sportowy. Na posie­
dzeniu przedstawicieli o r g a n ie  U l  
instytucji prezes J. Chlebowski przed, 
stawał zebranym to zagadnienie. W

dyskusji omówiono środki jakie będą 
podjęte dla zebrania odpowiednich 
sum na ten cel. Związki zawodowe 
podejmą się przeprowadzenia odpo­
wiednich zbiórek wśród apołeuzeń- 
stwa. Zgłoszono wniosek, by dozorcy 
domowi zibieraCi datki od lokatorów 
na specjalne listy. Zorganizowane bę. 
dą również imprezy artystyczne.

Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza 
jest przekonane, iż społeczeństwo 
przyjdzie z pomocą w tej akcji.

Wspomnienia z procesu 
© zabójstwo Narutowicza

Staraniem Zrzeszenia Prawników. 
Demokratów Oddz. Krak. wygłosił w 
dniu 3 marca 1948 r. w sali posiedzeń 
Sądu Apelacyjnego prezes Sądu Ape­
lacyjnego Kazimierz Rudnicki wykład 
pt. „Proces Eligiusza Niewiadomskie­
go o zabójstwo Gabriela Narutowicza, 
I Prezydenta Rzeczypospolitej Pol­
skiej". Prezes Rudnicki, jako ówcze­
sny prokurator, był oskarżycielem 
publicznym w tym procesie. Omówiw­
szy sytuację i nastroje polityczne, 
które poprzedzały wybór prez. Naru­
towicza, jak również niepoczytalne’a- 
taki prasy „Chjeny” po jego wyborze, 
prelegent dochodzi do konkluzji, że 
dokonany mord miał swe podłoże w 
obłędnej kampanii prawicowych u- 
grupowań politycznych „Chjeny'1 
przeciwko Prezydentowi, wybranemu 
głosami lewicy. W ytworzona przez 
„Chjenę" zbrodnicza atmosfera wyła­
dowała się w fanatyczno-pozerskim 
akcie E. Niewiadomskiego.

REJESTRACJA BIBLIOTEK. Inspek­
torat Szkolny przypomina o koniecz­
ności rejestracji w terminie do dnia 
15 b .m. wszystkich bibliotek nauko­
wych, oświatowych, szkolnych na te . 
renie m. Krakowa Rejestracja szkol­
na obejmuje publiczne j prywatne 
szkoły powszechne, średnie ogólno­
kształcące i zawodowe jak i zakłady 
kształcenia nauczycieli, świetlice i 
domy dziecka.

Z  sali s ą d o w e j

Sprawcy kradzieży kart żywnościowych 
na lawie oskarżonych

W wydziale VI Sądu Okręgowego 
w Krakowie rozpoczęła się w środę 
rozprawa przeciw urzędnikom W y­
działu Aprowizacji i Handl-u Urzędu 
Wojewódzkiego w Krakowie i kup­
com krakowskim.

Główny oskarżony Michał Orkisz, 
zast. kier. ref. kartkowego Oddz. Apr. 
i Handlu, oskarżony jest o kradzież 
i puszczenie bezprawnie w obieg kart 
żywnościowych z magazynu, o umoż­
liwienie przywłaszczenia kart innym 
pracownikom przez wprowadzenie 
chaosu w magazynie. Kierownik refe­
ratu Józef Błaut oskarżony jest o nie­
należyte zorganizowanie oddziału i 
podawanie m inisterstwu fałszywych 
danych celem zatarcia śladów prze­
stępstwa. Urzędnicy Franciszek 
Chrzanowski i  W acław Stolarczyk o- 
skarżeni są o przywłaszczenie kart, 
Stanisław Dąbrowski o krycie b ra­
ków starymi kartkami, kierownik od­
działu rozrachunkowego Marian Bar- 
dzik o umożliwianie fikcyjnych rozra- 
ćhowań i Paweł Janik o współudział 
w tych przestępstwach.

Dalsi oskarżeni: Tadeusz Latocha i 
kierownicy sklepów Spółdzielni Kole­
jowej Maria Maniecka, Franc. So­
chacki, Roman Albiński, Gertruda Ko- 
ziorkiewicz, Zdzisław Wiśniewski, o- 
raz Żofia Lukas, Tadeusz Roszkiewicz, 
Stefan Trzciński, Stanisław Lango- 
wicz, Stanisław Wiśniewski, Maria 
Brzegowa odpowiadają za przyjmo­
wanie i realizowanie kart.

Od kwietnia do 1 ioca 1947 roku zgi­
nęło około 300.000 kart, blisko 2 mi­
liony kart leżało w nieładzie w maga­

zynie. Rozprawie przewodniczy wice­
prezes S. O. Majewski, oskarża prok 
Kulesza przy współudziale prokurato­
rów Komisji Specjalnej Grzegorzka i 
Białasa

*

WYROK NA SS-MANÓW. Wydział 
VII Sądu Okręgowego w Krakow.e 
na rozprawie, której przewodniczył 
sędzia S. Okr. dr Pilarski, rozpatry­
wał sprawę SS-manów, członków 
sztafet ochronnych i załóg obozów 
koncentracyjnych. Sąd wymierzył
karę: Ottonowi W alterowi i Guenthe. 
rowi Tegethofowi po 5, a pozostałymi 
Michaelowi Kaulowi, Paulowi Vonon- 
de i Martinowi Linderowi po 3 lata 
więzienia. Oskarżał prokurator Wyro- 
bek. (dj)

KARA ZA RABUNEK. Sąd Apela­
cyjny w Krakowie zatwierdził wyrok 
Sądu Okręgowego w Przemyślu, ska. 
żujący Józefa Kórdeka na 8 lat wię­
zienia i 2.000 zł qrzywny za dokona­
nie napadu rabunkowego na WłodzL 

.mierzą WCieślaka i pobicie jego ro­
dziny. (d. j.)

WYROK NA SZOFERA KRIPO. Sąd 
Najwyższy na posiedzeniu w Krako­
wie oddalił kasację od wyroku Sądu 
Okręg, w Jaśle, skazującego Cyryla 
Chomiszczaka, szofera niemieckiej po. 
licji kryminalnej, na 15 lat więzienia 
Chomiszczak brał udział w rewizji i 
ujęciu B. Czeczota w Zagórzu, oraz w 
miejscowości Zagórzany ścigał lud­
ność polską za nielegalny handel. 
Rozprawie przewodniczył prezes dr 
Eimer, oskarżał prokurator Szewczyk.

Sztandar dla młodzieży 
akademickiej

Dnia 14 bm. wręczony zostanie Za­
rządowi terenowemu AZWM „Zycie" 
w Krakowie sztandar, ufundowany ze 
składek społeczeństwa, partii polity­
cznych, instytucji społecznych i mło­
dzieży akademickiej. Protektorat nad 
uroczystością wręczenia sztandaru o- 
bjął minister Oświaty dr SŁ Skrze­
szewski. W  skład komitetu honorowe­
go wchodzą m. in. przedstawiciele 
władz, partii politycznych OKZZ, re­
ktorzy i profesorowie wyższych uczel­
ni krak., przew ZG AZWM „Życie" 
poseł Wróblewski i in Podczas u- 
roczystości referat ideologiczny wy­
głosi poseł Wróblewski. Z W arsza­
wy przybędą również gen. bryg. Za­
rzycki i  najwybitniejsi działacze 
młodzieżowi. Obradom przysłuchiwać 
się będą delegacje młodzieży jugo­
słowiańskiej, bułgarskiej i albańskiej.

Impreza akademicka o tym chara­
kterze, w której obok przedstawicieli 
wszystkich młodzieżowych organiza­
cji demokratycznych, udział wezmą 
przedstawiciele rządu, generalicji i 
świata nauki, jest pierwszą w Krako­
wie.

K o m u n ik a ty

DYŻUR tEKARZA-POŁOŻNIKA UBEZPIB. 
CZALNI SPOŁ.: dnia 4 m arca — dr Adam Hel- 
bich, u l. Kopernika 23, tel. 548-30 i  587-39.

W nagłych zachorzeniach w nocy należy 
wezwać lekarza dyżurnego z Ubezpieczalnl 
t e l e f o n  5 7 6 -7 0 .

DYŻURY APTEK. Rynek Główny 13, Flo­
riańska 15, Długa 4. Lubicz 7, Zw ierzyniec­
ka 7, Retoryka 1, Grzegórzecka 9, Krakow­
ska 1, Plac Inwalidów 7. Rynek Podgórski 9.

„POLSKIE PRĄDY IDEOWE W PRZEDDZIEŃ 
WIOSNY LUDÓW" — odczyt na powyższy te ­
m at wygłosi doc. d r Bogusław Leśnodorski — 
w piątek  5 bm. o  godz. 18, w Coli. N-pvum, 
sala  nr 8.

BILETY DLA MŁODZIEŻY AKADEMICKIEJ
na koncert sym foniczny w niedzielę 7 bm., 
godz. 11.30, w  sali Filharm onii — w ykupiony 
przez Komisję K ulturalno-Ośw iatow ą Bratniej 
Pomocy Stud. U. J . — są  do  nabycia w  W y­
pożyczalni Akad., ul. Jabłonow skich 10/12.

ZARZĄD KOŁA MECHANIKÓW WYDZ. KO­
MUNIKACJI A. G. W  KRAKOWIE zaw iada­
mia. że dniia 17 bm. o godz. 9 w  pierw szym  
term inie, a  o godz, 9.30 w drugim, odbędzie 
s .ę  w gmachu W ydz. Komunikacji, ul. W ar­
szaw ska 24, W alne Zebranie.

ODCZYTY, POSIEDZENIA I  ZEBRANIA W  
PIĄTEK 5 BM.: O dczyt z zagadnień m otoryza- 
cy jnych ; inż. Z. Łaszcz — „N owoczesna o b ­
sługa sam ochodu" _  w Polskiej YMCA, ul. 
Krowoderska 8, godz. 19. — Posiedzenie Tow. 
Neurologiczno - Psychiatrycznego z odczytam i 
dr R. Arenda i doc. d r W ł. Chłop,ickiego — 
godz. 19, Klinika Neur.-Psych. U. J . — Ze­
branie członkiń III 1 IV Koła Ligi Kobiet — 
godz. 18, ul. Karmelicka 51. — Zebranie do- 
zorczyń domowych, członkiń Ligi Kobiet — 
godz. 17, w sali OKZZ, Rynek G łówny 34, I p.

* . t  •

I KUIK0W

M A R IA  K U R Z Y D Ł O W A
tona mistrza kapeluszniczcgo, Członek 

Samopomocy Doraźnej
arzeźywszy lat 55. po długiej a ciężkiej 
:horobie. opatrzona św Sakramentami, 
zasnęła w Panu dnia 3 m arca 1948 r

N ab o ż eń stw o  ż a ło b n e
orzv zwłokach odprawione zostanie w 
sobotę dnia 6 bm. o godz. 10-ej rano 
w kaplicy na cmentarzu rakowickim, 
po czym nastąpi eksportacla do gro» 
Powca rodzinnego, na które to smutne 
obrzędy zapraszaia w głębokim żalu no- grażeni
   nta i. dzieci, s io stra , bra t
14203 tenuhi t rodzina

WIECZÓR AUTORSKI EDMUNDA MIKTNY
odbędzie s ię  s taraniem  Akademickiego Klubu 
Literackiego w pdątek 5 bm,, godz. 19.15, w 
Co’l. Novum, sa la  IV,

PRZEDPOŁUDNIOWE KURSY KROJU, SZY­
CIA I BIELIZNIARSTWA rozpoczyna Liga Ko­
biet w środę 10 bm. Zgłoszenia codziennie w 
sekretariacie , ul. 1 M aja 1,

ZARZĄD TERENOWY AZWM „ZYCIE" W 
KRAKOWIE zawiadam ia o W alnym Zebraniu 
członków środowisika krakow skiego — w dniu 
14 bm. o godz. 9, w pierwszym, a o godz. 10 
w drugim term inie, w Teatrze im. J .  Słowac­
kiego,

K A L E N D A R Z Y K  IM P R E Z
na czw artek 4 marca 

TEATRY., M iejski Im. J. Słowackiego —
godz. 19: „K lątw a" i „ W arszaw ianka * ’, * u- 
dzlałem Ludwika Solskiego. — M iejski Stary 
T eatr —-  Duża sala , godz. 19: „H arry  Smith 
odkryw a A m erykę” } M a‘a  sala, godz. 19.15: 
„Pan inspektor przyszedł". —- Teatr Powsze­
chny TUR — godz. 19: „Klub kaw alerów ". •— 
T eatr Rapsodyczny — godz. 19.15- „Eugeniusz 
O niegin" A. PUszkina. — T eatr O peretka (Lu­
bicz 48) — godz. 19.15: „Cnotliwa Zuzanna''. — 
T eatr Lalki i Aktora „G ro teska" — godz. 17: 
„Kolorowe piosenki".

WYSTAWY. W ielka W ystawa Zw. Zaw. 
Arl. Plastyków — w Pałacu Sztuki, godz. 
10—16. — W ystaw a „Armia, która przyniosia 
nam w olność" — zdjęcia fotogr., szkice, wy­
kresy, broń — w Muzeum Narodowym, Al. 

\3 Maja, godz. 9—18. — W ystawa prac Ja­
dwigi W alker *— w salach  Ofic. Klubu Gar­
nizonowego, ul. ZyblLkiewicza 1. — Wystawa 
sztuki ludow ej — w Muzeum Przem. Art., uL 
Smoleńsk 9, codziennie w godz. 10—14

ODCZYTY W  CZWARTEK 4 BM.: Tadeusz 
K wiatkowski: „O  m uzyczności i muzyce w 
dziele literack im " — w  ram ach Studium Lite­
rackiego przy  Z. Z. Literatów  PolBkich — 
gedz. 19, u l. Krupnicza 22. —. Wykłady dla 
kupiectw a — dyr. W . W iniarski: „W  poszuki­
waniu źródeł zakupu", oraz  mgr K. Turowski: 
„Po Ile sprzedawać?** — w Muzeum Przem., 
ul. Smoleńsk 9, godz. 19.15.

KINA. Swlt: ..Dwaj panow ie F", Uciecha: 
„Pygmailion", Wanda*: „Pościg", Apollo i
Sztuka: „M ężczyźni w je j życiu", Wolność: 
„Adm irał N achim ow", W arszawa: „Na tro­
pie zbrodni**, G dańsk: „M ściwy jastrząb**. — 
Początek seansów  w kinie Sztuka: godz. 15.30, 
17.30 i 19.30} w kin ie  W arszawa i Gdańsk: 
godz. 15.30, 17.45 i 20; we wszystkich innych 
kinach o godz. 16, 18 i 20.

DŻWIĘKOWB KINO OŚWIATOWE fGam- 
carska 1): 1. Żarówka. 2: Symbol C, 3.
Mchy, 4. Komedyjka. — Początek sean*. 
sów  codziennie o godz 16, 17.30 t 19? w nie* 
dziele i św ięta poTanki o godz 11.30.

KINO OBJAZDOWE TOW. PRZYJAŹNI POL­
SKO-RADZIECKIE J (Batorego 14) codziennie o 
godz. 19.30: „Panna bez posagu'* oraz kro­
nika filmowa. W  niedziele i święta o  godz. 
14. 17 i  19.30.

'Tfldujtą hd/zjul
że powodzenie danego sklepu 
w  dużej mierze zależy od uprzej­
mości i wyglądu osób obsługu­
jących kupujących. Toteż Hali­
na, wiedząc o tym, ant na chwilę 
nie zapomina o zewnętrznym 
wyglądzie i pielęgnuje swą cerę 
matowym kremem „Anida" 
Świeży, pociągający wygląd zy­
skuje je j sym patię Klientów i 
gw arantuje przyszłość. Codzien­
nie więc używa matowego kremu 

i pudru  „Anida".
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Przedsiębiorstwo Państwowe

“P O LS K IE  U ZD R O W ISK A "
N a c z e l n a  D y r e k c j a  

W ARSZAW A, ul ŻURAW IA 24-A. — Telefon 83-442.
u d z i e l a  w s z e l k i c h  m f o r m a c y j ,  d o t y c z ą c y c h  p o b y t ó w  w  p a ń ­
s t w o w y c h  z d r o j o w i s k a c h ,  s t a c j a c h  k l i m a t y c z n y c h  i  k ą p i e -  
_  ,  , . l i s k a c h  n a d m o r s k i c h .
P o l e c a  n a t u r a l n e  w o d y  m i n e r a l n e  l e c z n i c z e  i  s t o ł o w e  o r a z  

p r o d u k t y  z d r o j o w e  ( s o l e ,  ł u g ,  o k ł a d y  b o r o w i n o w e  i  t  p  ) 
 N a  ż ą d a n i e  p r o s p e k t y  i  c e n n i k i .  4270k

WZMIANKA O PRZETARGU
Okręgowa Dyrekcja Dróg Wodnych w Krakowie ogłasza prze- 

larg nieograniczony na dzień 17 m arca 1948 r. na następu­
jące roboty pizy budowie zbiornika wodno-elektrycznego w 
Czchowie:

1) Demontaż kolejki linowej w Czchowie o rozpiętości 450 m
1) Montaż dachu na dźwigu portalowym o wadze ok 22 ton '
2) Malowanie dźwigu portalowego i zasów jazowych w 

Czchowie o wadze ok. 754 ton,
4) Rozbiórkę grodzy prowizorycznej o powierzchni 1470 m* 

wraz z robotami ziemnymi wzdłuż lewego brzegu kanału 
odpływowego o ogólnej kubaturze 11.650 m ;,

5) Budowę drogi dojazdowej do promu o długości ok'. 340 m.
Szczegółowy tekst ogłoszenia podany je s t na tablicy urzę­

dowej Ministerstwa Komunikacji Departamentu Dróg Wodnych 
w Warszawie, Okręgowej Dyrekcji Dróg Wodnych w Krakowie, 
ul Szczepańska 2, III p.. Okr Dyrekcji Dróg Wodnych we 
Wrocławiu, Okr Dyrekcji Dróg Wodnych w Warszawie. Pań­
stwowego Zarządu Wodnego w N. Sączu, Państw Zarządu 
Wuunego w Tarnowie. 4322k

"WZMIANKA O PRZETARGU
Państwowy Instytut Geologiczny —  Pl./Kraków ogłasza 

fitetarg
na roboty blacharskie w budynku  

przy ul. Ju liusza Lea 15.
Podkładki ofertowe otrzymać można w Administracji —  

J Lea 15, w godzinach 10— 13. 13883

Pierwsza 
W rocław ska  

H urtownia  
W ł ó k i e n  n i c z a

Jadwiga 
B IA C K A  i Ska

Wrocław —  Stalina 62
poleca: 

m ateriały ubraniowe, —  
jedwabie oraz galante­
rię. —  Duży wybór 

sznurowadeł.
4306k-2

Kr, Kan. 484/43
Kraków, dnia 1 m arca 1948.

Ogłoszenie przetargu publicznego
Celem oddania dostawy odlewów żeliwnych dla uzbrojeń 

kanałowych dla Kanalizacji M iejskiej, a inianowicie
125 szt. przykryw kanałow ych dla na­

wierzchni asfaltow ych, 
100 szt. kompletów uzbrojeń studzienek  

wodościekowych
rozpisuje Kanalizacja M ieiska m. Krakowa publiczny prze­
targ oiertowy z terminem wnoszenia ofert do dnia 18 marca 
1943 r. do godz. I2 te j, w którym to dniu nastąpi otwarcie 
o;ert w biurze Kanalizacji M iejskiej, ul. Włóczków 18.

Wadium wynosi 2 proc oferowanej kwoty.
Plany, kosztorysy, wagi uzbrojeń warunki ogólne 1 szcze­

gółowe oraz warunki techniczne dostawy można przeglądać w 
bmrze Kanalizacji M iejskiej w Krakowie, ul. Włóczków 13, 
pukój Nr 25, It p , w godzinach urzędowych, gdzie również 
można otrzymać formularze ofertowe za opiatą 1 20  —  z!., jak 
townież odbitki planów za dopłatą 50.—  zt.

Oferty wniesione po 12-tej godz. w dniu otw arcia lub nie- 
srorządzone na urzędowym formularzu, nie będą uwzględ­
nione

Dyrekcja zastrzega sobse wolny wybór oterenta.
 _______________________________________4316k

ZARZĄD WODOCIĄGU MIEJSKIEGO w KRAKOWIE, Senatorska 1
5 ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na roboty ślusarskie przy wykonaniu  
przykryw kanałowych i podestów  

w hali pomp w Bielanach.
Wadium w wysokości 2 proc. oferowanej sumy należy zło­

żyć w kasie Wodociągu Miejskiego.
Podkłady oiertowe można nabyć w Odziele Budowlanym Wo­

dociągu Miejskiego, ul. Senatorska 1, gdzie są również do 
wglądu odnośne plany.

Oferty w zalakowanych kopertach z kwitem na złożenie 
wadium naieżr składać w Sekretariacie Wodociągu M. do 
dnia 20 m arca 1948 r.. godz. 12-ta, o której to godzinie 
nastąpi otw arcie ofert

Zarząd Wodociągu Miejskiego zastrzega sobie prawo unie­
ważnienia przetargu bez podania powodów. 4317k

INSPEKTORAT ADMINISTRACYJNY PAŃSTWOWYCH ZAKŁADÓW 
HODOWLI ROŚLIN w KRAKOWIE, ul WRÓBLEWSKIEGO 5

ogłasza

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na sprzedaż sam ochodu osobowego  
fi-cio cylindrow ego, marki „Wanderer" 

na chodzie, w dobrym stanie.
Samochód można oglądać codziennie w czasie od 5— 10 

marca 1948 r. w garażu przy ul. Łobzowskiej 24, w po­
dwórzu, w godzinach od 9— 1 1 -tej.

Oferty należy składać pod wyżej wskazanym adresem do 
dnia 15 m arca 2948 r. Do ofert winien być dołączony kwit 
na złożone wadium w wysokości 10  proc. oferowanej sumy.

4308k-2

WZMIANKA O PRZETARGU
Zarząd Miejski. Wydz. Budowlany w Krakowie — ogłasza

przetarg nieograniczony na roboty:
1) terrarzow e —  w budynku miej. szkoły powszechnel w 

Prądniku Czerwonym —  z terminem otw arcia ofert na
dzień 12 m arca 1948 r.

2) stolarskie,
3j przebudowy dachu w robocie ś lusarskiej I ciesielskiej 

w Szpitalach Miejskich w Krakowie ul. Prądnicka 80,
4) stolarskie,
5) malarskie —  w budynku urzędowym, ul. Franciszkańska 1,
6) posadzki dębowej w Żłóbku Dzielnicowym, ul. Pod­

zamcze 1,
T) m urarskie I clesielsk‘e w budynku zabytkowym, I. zw. 

„Fryijosiówco*-, ul Skawińska 4.
Bliższe szczegóły odnośnie wymienionych przetargów ogło­

szone są na tablicy ogłoszeń w Oddzielę Budowli Miejskich, 
H ? w Gmachu Kałusza, pl. WW. Świętych 4 4307k

Sprzedał

PŁYTY gramofonowe — naj­
większy w ybór „Ton" Kra­
ków, św. Tomasza 26.

3923k-10

KAMIENIE, m aszyny, a rty ­
kuły  MŁYŃSKIE dostarcza 
Biuro Techniczno-Handlowe, 
Kraków, Karmelicka 46.

4163k-10

SYPIALNIE, tapczany, szafy 
trójdzielne sprzeda. Kraków, 
Berka Joseiew icza II.

13772

FIRMA ,,Sokół" — w ytw ór­
nia konfekcji. Łódź, Piotrko­
w ska 79, tei. 116-19 poleca 
po cenach hurtow ych ubra­
nia m ęskie, spodnie, płaszcze 

4172k-3

FORTEPIANY, pianina, duży 
wybór, okaizje, tan io  poleca 
Spółdzielnia Muzyczna „Ton" 
Kraków, Grodzka 40. Tamże 
stro jen ia , rem onty, transpor­
ty. 4240k-4

CERATĘ PAPIEROWĄ t ce-
ra tę  prawdziwą — dostarcza 
hurtow o Dcin Handlowy — 
Kraków, Gołębia 6.

4242k-3

WSZELKĄ biżuterię, specjal­
nie antyczną przyjm ujem y 
do komisowej sprzedaży. — 
Firma ,,E1-Wu". Kraków — 
Floriańska 25. 12354-4

KOŁDRY puchowe, wełniane, 
watowe, poleca: W ytwórnia 
Kołder, Kraków, Krowoder­
ska 32. 12893-15

OKAZJAI Tapczan nowo­
czesny, dwuosobowy, 6 ma- 
te jacy  włósiennych, otom a­
nę, nońre — sprzedam. K ra­
ków, Krakowska 46/5.

13641-10

MŁYNARZE! Przybory m łyń­
skie, a rtykuły  techniczne — 
dostarczą — .MłynarsŁwo", 
Kraków, św. Filipa 13.

13647-10

SINGERA m aszynę — kry tą  
sprzedam. Kraików, Kielecka 
30/4. Osiedle. 13715-3

WYDZIAŁ POWIATOWY w KRAKOWIE Ofllasza
PRZETARG

na sprzedaż linki alum iniow ej na bębnach 
o przekroju 50 mm% w ogólnej ilaści 

około 3.000 kg.
W ofercie należy podać cenę na 1 kg linki. InformacyJ 

odriela Wydział Powiatowy w Krakowie, Al. Słowackiego 20, 
fokój Nr. 21.

Na złożone w gotówce do kasy Wydziału Powiatowego wa­
dium w wysokości 5 proc. oferowanej ceny należy do oterty 
ńwączyć kwit Termin składania ofert w zalakowanych ko­
pertach upływa dnia 10 III 1948. godzina 12. Otwarcie ofert 
aastąpi w tym samym dn.u, godzina 12.30 Wydział Powia­
towy w Krakowie zastrzega sobie prawo wyboru dowolnego 
ólerenła oraz unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 
a ’Zlk-2 Przewodniczący Wydziału Powiatowegs

W ydział
Krajowego Tow. Rybackiego

w  K rakowie
zawiadamia, że

Z W Y C Z A JN E  WA L N E  ZEB R A N IE
członków Towarzystwa odbędzie się w nied*ielQ. 
dttia 21 m arca 1048 r. o godz. 10 te j w sali 
Zakładu Inżynierii Wydziału Rolniczego U. J. w Kra­
kowie, przy Al. Mickiewicza 21, I P- 

W razie braku kompletu w pierwszym term inie Ze­
branie rozpocznie się o godz 10.30, bez względu na 
ilość obecnych. 14188

SZCZĘŚLIWE obrączki złote, 
srebrne i  double w  dużym 
wyborze i  najtan iej poleca 
G ajewski   Kraików, Staro­
wiślna 26. 13719-2

NOWY aparat dla głuchych 
okaayjnie sprzedam. Zgłosze­
nia Kraków, Jabłonowskich 
10/12, pokój 304.

13739-2

POWSZECHNA Spółdzielnia 
Rortn.-H&ndl w Skalbmierzu 
sprzeda nadw ozie sam ocho­
du cięż euro wego ,,C hevrolet" 
z  żelazną paką i w ywrotką 
(kiprem). Cena w/g umowy.

13752-2

PIANINA — Fortepiany, ce­
ny przystępne sprzeda Świą­
tek, Kraków, Starowiślna 12.

13794-6

SPRZEDAM n ici gumowe, ro ­
w er angielski Cyngle, p iłkę  
bokserską, m ateria! na b le­
zer, jesionkę m ęską, futerko 
dam skie suśliiki, modne su­
kienki w ełniane oraz ko łd ry  
O glądać DAetl^ 52, m. 7.

13893

SPRZEDAŻ — kupno maszyn
do pisania, liczenia: — Kra­
ków, Zacisze 8, teł. 543-98.

13797-10

WÓZKI dziecięce au tka po 
cenach najniższych Kraków, 
Grodzka 46. (Sklep).

13830-10

MASZYNĘ kry tą  — Singera 
sprzedam tanio. Bracka 8/5. 
Oficyna. 13837-3

JADALNIĘ, sypialnię, k re­
dens pokojow y, serw antkę 
oszkloną, tapczan, szafę bi­
blioteczną, różne meble u- 
żyw ane poleca H ata M eblo­
wa, Kraków, Grodzka 59 — 
p iętro . 13838-2

SINGERA m aszynę — kry tą  
sprzedam  św. Jana  3/8, 111. 
p ię tro . 13840-3

PIANINO krzyżowe, pełno- 
pancerne, czarne, ang. me­
chanika sprzedam. Batorego 
16/5. 14157-2

MEBLE, sypialnie nowocze­
sne, szafy kombinowane — 
szafy  trójdzielne, tapczany, 
krzesła, sto ły  sprzedam. Kra­
ków, M eiselsa 4. Stolarnia.

14161-4

SINGERA m aszynę — kTytą 
sprzedam. Kraików, M azowie­
cka 33, m 1. 14167-2

SPRZEDAM motor benzyno­
wy 10 koni, sto jący  -z dwoma 
kołami rozpędowymi, praw ie 
n tw y . Kraków, Józefa 44.

-14175-2

ŁÓŻKA polowe, otom any — 
kołdry poleca sklep, Kraków, 
Floriańska 26.

13900

M E B L E
poleca 

F r a n c i s z e k  £

N A J D E R :
KRAKÓW, Ul. KROTKA 1 <

WARSZTAT tfeaoki szer. 160 
okazyjnie sprzedam lub wy­
dzierżawię. Kraków, M icha­
łowski ©fi© 14. Sklep.

13909-2

SYPIALNIĘ, pokój m ęski — 
biurko, sacon, kiiim sprze­
dam. Kraków, SzpitaiLna 9. 
I p. 13922-2

Sprzedaż 
nieruchom ości

PARCELĘ 250 sążni, P iasto­
wska, PARCELĘ 165 sążni, 
Gramatyka. PARCELĘ 128 są­
żni, Skarbińskiego. PARCELĘ 
165 sążni, M azowiecka. — 
PARCELĘ 147 sążni, Osiedle 
Oficerskie. PARCELĘ 200 są­
żni, Kazimierza W ielk, sprze­
da „TRANSAKCJA" — Kra­
ków, Jag iellońska 9, tel. 
598-03. 13327-2

DOM piętrow y 18 ub., par­
celę 100 sążni — 1,000.000 zł. 
(Przy Dworcu Towarowym) 
sprzeda KULCZYK Karoł — 
Kraków, Basztowa 10/1. tel. 
593-01. 13634-6

KAMIENICĘ nową dwupię­
trową, pełnokomfortową. — 
(Przy Parku Krakowskim) 
spizeda KULCZYK Karol — 
Kraków, Basztowa 10/1. tel. 
593-01. 13635-6

POŁOWĘ willi nowej, pełno- 
komfortowej * ogrodem (O- 
siedle Oficerskie) sprzeda — 
KULCZYK Karol, Kraków, 
Basztowa 10/1. tel. 593-01.

13636-6

WILLĘ wolną, sad, Swoszo­
wice sprzedam. Kraków — 
SIENNA 5. 13707-2

BROWAR, młyn, gospodar­
stw a, kam ienice, domy, par­
cele —sprzedaż — kupno — 
„W łasna Strzecha", Kraików, 
Rynek Główny 10, tel. 585-71 

13781-10

Lokal*

POKOJU umeblowanego — 
kom fortowego — utrzyma­
niem, solidnemu panu poszu­
kujem y. Dobrze zapłaci. Kra­
ków, Jagiellońska 10. SZA- 
CHOWSKA. 13753-2

POKÓJ kuchnia, kom fort — 
ZARAZ poszukiwane. Zgło­
szenia: "W SPÓLNOTA", pl.
W szystkich Świętych 8, pod 
„335*. 13911-2

TRAKTOR Hanomag na gą­
sienicach 50 KM po katpiftad- 
nym  rem oncie sprzedam- — 
O ferty „Pair", Poznań, Ra­
tajczaka 7, pod „2,1280".

430 lk

WYTWÓRNIA mydSa z „Głó­
w ką" została z powrotem  u- 
ru chora łona i poleca znane z 
jakości mydło. Kraików, Za- 
bfocie 19./ • 13727-2

MOTOCYKL 750 Ziindapp — 
przy czepka łyp  K. S. Słan 
debry  sprzedam. W iadomość 
Łazarza 17/1. do godz. 12.

13887

SYPIALNIE, 6ztafy tró jdziel­
ne, kombinowane, tapczan, 
jadalnię — sprzedam. Staro­
wiślna 35 iw sieni na prawo.

14165-10

SPRZEDAM mobile w iedeń­
skie, łóżko dwuosobowe, no­
cną szafkę, konsolę i szałę 
dużą. Kraików, Odrowąża 34 
m. 7. ! 14169

MASZYNY: Remington, Tor­
pedo sprzedam. W iadomość: 
II Dom Akadem icki godz. 13 
do  15. I4il72

MASZYNĘ Singera — krytą  
sprzedam. Syrokomli 5 12, 
III piętro. 14176-2

SYPIALNIĘ kom pletną, no­
woczesną, dyw any perskie 
sprzedam. Plac Kossaka 2 9, 
od  13—16-tej. 14183

RA DlO-fioyper, nowoczesne,
luksusowe do  sprzedania — 
M iedzy godz. 11—18. Długa 
62/5. 14185

MEKRĘPUJĄCEGO pokoju 
p ilnie posz/ukują wypłaiceini. 
Oferty kierow ać: Batorego
2/1. 13867

ZAMIENIĘ mieszkanie 3 po­
kojowe, pełnokomfoirtowe na 
3 lub 4 pokojowe, pełnokom- 
fortowe o  system ie ko ry ta­
ra 'w y m  w śródmieściu. W a­
runki do omówienia. Zgło­
szenia Dziennik Polski „Nr. 
13672". 13872-3

DO D WUD ZIESTO-POKOJO-
WEGO p ers jonatu  w Gdyni 
przyjmę wspólniczkę. W spół­
praca i 500.000 zł. O ferty — 
Adm. Dziennika Bałtyckiego, 
Gdynia pod 46/28.

4284k-3

LUKSUSOWY krem do obu- 
wia „PEDANT", but ożywia, 
świat zadziwiał Żądać wszę­
dzie! 13066-10

SALON kraw iecki m ęski — 
damski w ykonuje wszelką 
pracę pierwszorzędnie. Kra­
ków, Szpitalna 18. Kucia.

13839-10

DEKATYZA 1 PLISOWANIE:
Bracka 13. W ażne d la samo­
działów. 13908-10

STAŁY odbiorca samodzia­
łów kw adratow ych poszuki­
w any. Szerokość 80 1 160.
O ferty: Dziennik Polski „Nr. 
13854". 13854-2

SAMODZIAŁY ubraniowe, su­
kienkow e, podw ójna szero­
kość wykoouję. Praemo- 
w skiego 28. 13862-2

CIĄGNIKI — konie, weźmie­
my w dzierżawę. W arunki 
dobre. Zgłoszenia Dziennik 
Polski „N r. 13877".

13877-2

TRWAŁĄ ondulację, farbo­
w anie włosów nowoczesnymi 
płynami w ykonuje „Sław a". 
Kraków, Floriańska 47, w  po. 
dwórzu. 14156

OB. Janina H elena 2 im. Ku­
fo iieniec, u r. w 1927 r. w Kra­
kowie, córka Henryka i  Frań. 
ciszki z d. W&śko uzyskała 
w Urzędzie Wojewódzkim 
Krakows-kim zezwolenie na 
zmianę nazwiska na  Ku-bień- 
ska. « 13905

OB. Franciszka Kubieć ur. 
w 1895 r. w  Raciborowicach 
córka M arcina i M arii z d. 
Nowak wraz z synem Karo­
lem Mieczysławem 2 im. u- 
zyskała w Urzędzie W oje- 
v'ćdzkim Krakowskim zezwo­
lenie na zmianę nazwiska 
na Kubieńska. 13907

SKLEP żywnościowy, f-ma 
d ługoletnia do wydzierżawie­
nia. W iadomość Starowiślna 
71. Domagalska, 13891

ZAMIENIĘ pokój kuchnię — 
ładne, słoneczne, I p .  n a  dwa 
pokoje kuchnię z dopłatą. 
Zgłoszenia Dziennik Polski 
„Nr. 13876".

DWÓCH studentów  medycy­
ny, w ypłacalnych poszukuje 
niekrępuj ącego pokoju przy 
rodzinie. O ferty  Dziennik 
Polski „Nr.* 14195".

LOKAL fabryczny na akrhy 
przem ysł 2 walcówikami po­
ziomymi i  pionowymi, nada­
jącym i się do wyrobów cze­
kolady, mydła, farb do  wy­
dzierżawienia lub sprzedania. 
Kraków, Krowoderska 52. 
W oj Ciechowski.

431 lk-2

3 pokoje kuchnię, komfort,
śródmieście, zamienię na 3 
(duże), 4-pokojowe, komfort, 
okolica Parku Krakowskiego, 
O siedle, Salwator. Dziennik 
Polski „Nr. 13865".

OB. BETZOWA Lea, urodź, 
w 1892 r. w Krakowie, córka 
Szamy Zawodnika i Chaji 
Pesli 2 im. z  d. Eintracht — 
uzyskała w Urzędzie W oje­
wódzkim Krakowskim zezwo­
lenie na zmianę nazwiska i 
im ienia na nazwisko i  imię: 
NATANEK Kaoodina.

13884

Nauka I wychowania

KORESPONDENCYJNE KUR­
SY KSIĘGOWOŚCI. Infoima- 
cja Lublin skr. poczt. 105.

3852k-2Q

ROZPOCZYNAM dw utygod­
niowy przyśpieszony kurs 
tańców początkujących — 
W ieczysty, Kościuszki 73.

14151t2

KONWERSACJI francuskie­
go, angielskiego udzielam. 
Łobzowska 27/4, 18—19.

13857

LFKCJE fortepianu tak ie  do­
rosłym początkującym. Czar. 
new iejska 55 parter.

13875-2

Rółna

RADIOODBIORNIKI — pate-
fony naprawia — solidnie 
tanio — „Radiola" — Kra­
ków, W ielopole 22.

13697-5

SAMOCHÓD trójkołow y — 
Tempo, używ any sprzedam 
lub wymienię na plarton 1- 
koimy. O ferty Dziennik Pol­
sk i „N r. 14189".

Zdrojowiska
ZAKOPANE „Siem ianów ka" 
pem>jona£-hotel, kuchnia sma. 
czna, ceny przystępne. N o­
wo ttcrska, blisko garaże,

4229k-2

OBIEKT fabryczny na spo­
kojny przemysł co najfnniej 
306 metrów kwadratowych 
w Krakowie, poszukiwany. 
Dzierżawa — kupno lub od ­
budowa. Zgłoszenia „PAR" 
Kraków, Rynek Główny 46, 
dla „Eres*. 4043k-4

NAPRAWIA bez śladu uszko­
dzoną garderobę jedynie — 
Tkalnia Sztuczna. — Kraków, 
Starowiślna 22.

13578-10

NAPRAWY zegarków, budzi­
ków, biżuterii złotej w yko­
nuje najtaniej — Gajewski, 
Kraków, ul. Starowiślna 26.

13711-7

K r o p ią  h u m o r u

— Czy uie mógłby t>an znaleźć mego męial
— A ja k  on  w y g lą d a ł  j te  tmm*

UDZIELAM korepetycji z za­
kresu gimnazjum (z w yjąt­
kiem języków). Zgłoszenia: 
Kraków, św. Krzyża 19, m. 3 
10—14. 14138

Zguby — kradziaża

ZGUBIONO teczkę — doku­
m enty na nazwisko Chodyń 
Edward — papiery służbowe 
PKP Kraków. — Zwrócić za 
w yn ag rodzeniem.

13899

ZGUBIONO dowód re jestr, 
samochodu, m arki Wiillys — 
Nr. rejestr. D 001—971. Jed ­
nostka w ojskowa 4816.

4320k

ZGUBIONO legitym ację Nr. 
112 nazwisko Zofia Dudzik, 
wydaną przez W ydział O- 
ś-wiaty Rolnej, Kraików.

13888

5 - e a t t y  -  J m p t e z y  a K t y s t y c m e

Filharm onia K rakowska
W pigtek, dnia 5 marca o godz. 19.15, w sali Fil­

harmonii
XVI. KONCERT SYMFONICZNY

W programie: Weber —  Uwertura „Euryanta",
Haydn — Paukenschlag. MALAWSKI: Kantata, z udzia­
łem chóru i solistów: Anieli Szlemińskiej i Antoniego 
Wolaka

Dyrekcja: Armr Malawski.
Bilety do nabycia w kasie Filharmonii, ul. Zwierzy­

niecka Nr 1. 4302k-3

„KLUB KAWALERÓW *
Dziś I codziennie w Teatrze Powszechnym TUR, ul. 

Karmelicka 4 (dawniej Scala- komedia muzyczna „Klub 
Kawalerów*, ciesząca się olbrzymim powodzeniem. Po­
czątek przedstawień punktualnie o godz. 19-ej.

4257k-3
*

T eatr „OPERETKA . Lubicz 48. a. 19.15
Dziś i codziennie szampańska operetka J. Gilberta pt. 

„CNOTLIWA ZUZANNA-
Reżyseria I inscenizacja: R. NIEWIAR0WICZ

Przedsprzedaż: „Gospoda Aktorów", ul t  Maja Nr 4 
w kasie teatru od godz lR-ej. W niedzielę i święta w 
kasie teatru od godz. 1 0 -ej bez przerwy. 4 3 0 3 k

W olna posady

PANIENKĘ uczciwą, zamiej 
scową przyjm ę zaraz do s-kie 
pu galanteryjnego. W arunki 
dobre. Zgłoszenia pisemne — 
„C zyteln ik", Tarnów pod 18 

4289k-2

ZGUBIONO książeczkę Ubez­
p ieczan i GOLA piotr, Kiel­
ce, W apiennikowa • 7Ł,

4232k

ZGUBIONO dowód re jastracjj 
RKU Nowy Sącz, Liszka Jó ­
zef, Stora W ieś, Limanowa.

428lk

SKRADZIONO w Rabce pu ty  
1948) wojskową kartę  re je ­
stracyjną i dowód eóotois1y 
W ójciak W ładysław, Rabka, 
Słone 34. 4313k

SKRADZIONO świadectwo
m aturyczne wydane 1946 r. 
pi zez Liceum SS. Ni epok a-l a. 
nek, Nowy Sącz, M ordaw»ka 
A leksandra. 14184

ZGUBIONO książeczkę woj­
skową, zaświadczenie re je ­
stracji RKU Kraków, Neuseer 
M arian. 13895

ZGUBIONO kartę  re je stra ­
cyjną RKU W adowice wyda­
ną na nazw isko Słoma Leon, 
Trzebinia. 13914

ZGUBIONO kartę  re jestra­
cyjną wydaną przez RKU — 
Bochn.na Pukał Emil.

13915

SKRADZIONO dnia 16 g ru­
dnia 1947 r. legitym ację ko­
lejową, legitym ację Związko­
wą Nr. 4402. W ęglowa M a­
ria . 14194

SKRADZIONO papfery tow*. 
lidzki* tac «b*zr^Mu» Giermek
Jf«* 254 m n

CHEMICZKĘ x wyższym lub 
śiednim  wykształceniem na 
dobrych warunkach przyjmie 
„N eutron", M ysłowice, Ry 
nek 21. 13694-3

DZIEWCZYNĘ do gospodar­
stw a domowego z gotowa­
niem, bez prania, uczciwą z 
poleceniami przyjmę n a ty d r 
miast. — Zgfoszenia: Skład 
dizewa Bratasz, Prądnicka 1 

13/34-2

WYCHOWAWCZYNI młoda, 
kwalifikowana do dwojga 
dzieci potrzebna. — O ferty 
Dzienaiik Polski „Wr. 13896".

BUCHALTERA samodzielne­
go  poszukuję zaraz. O ferty 
i urna „Przew odnik", Kra­
ków, ul. Bożego Ciała 12.

) 13906

POSZUKUJEMY zaprowadzo­
nych akwizytorów w branży 
kosmetycznej na Kraków i 
woj. krakow skie. „Ajod" — 
Kraków, Szewska 7.

13912

PRZYJMIEMY haif ciarkę do 
haftu maszynowego. Praco, 
wnia „A lic ja" Kraków, Dłu­
ga 27. 13919-2

DZIEWCZYNA z  gotowaniem 
potrzebna. Kraków, ul. Jó- 
zofitów 2/11. . 13880

ASYSTENTÓW s  wyższym 
wykształceniem rolniczym 
na Zakłady doświadczalne 
roślinne przyjm ie Pełnomo­
cnik do Spraw Doświadczał, 
nictwa, Kraków, plac Szcze­
pański 8. 13888-2

POMOCNICY domowej z go­
towaniem poszukuję natych. 
miast do  jednej osoby. Zgło­
szenia Kraków, Sobieskiego 
7. m. 6 . 14180

POSZUKUJEMY wykwalifi­
kowanych sił do drtewi&r- 
stwa maszynowego. Zgłosze­
n i!  Kraków, ul. Floriańska 
36, I p. od godz. 8— 15. Spół­
dzielnia Inwalidów W ojen­
nych. 14181

POSZUKUJE 6 ię m łodego te ­
chnika mechanika, jako ry­
sownika obeznanego z instad. 
cen Lr. ogrzewań, wodoc. -ka­
nał. i gazu. Posada do  obję­
cia zaraz. Podać żądane wa­
runki. Podania sk ładać do 
Dziennika Polskiego „Nr. 
14182", 14182-2

Pa*a4 paniikują
POSZUKUJĘ posady. Prowa­
dzę am erykankę, przebitko­
wą, przemysłową, korespon­
dencję, maszynopismo. — 
Zgłoszenia Dziennik Polski 
„N r. 13815".

13815-2

BYŁY rolnik przyjm ie stano, 
wisko fornala w okolicy Kra­
kowa. Zgłoszenia Kraków, 
św. Krzyża 19, m, 3.

14139

MAGISTER ekonomii poszu­
kuje zajęcia stałego lub do­
rywczego. Zgłoszenia Dzien­
nik Polski f#Nr. 2122a".

GOSPODYNI znająca dosko­
nale kuchnię i  prace w cho­
dzące w zakres przyjm ie za­
jęcie w restau rac ji, stołó­
wce Itp. Zgłoszenia Dziennik 
Polski „Nr. 13672".

URZĘDNIK z  średnim wy­
kształceniem  I  znajom ością 
maszynopisma poszukuje pra­
cy biurowej. Dziennik Pol­
ski „N r. 14191".

Kupna

KUPIĘ STREPTOMYCYNĘ.
Oferty Dziennik Polski „Nr 
13879". 13879

NAJKORZYSTNIEJ sprzedasz 
radioaparat — lampy radio­
we „R adiola" — Kraków, 
W ielopole 22. 13696-5

NAJLEPIEJ płacimy za no­
woczesne maszyny do  pasa­
nia, liczenia, epidiaskopy i 
inne. „Skład M aszyn", Kra­
ków, św. Krzyża 7. Tełefoo. 
538-30. 4212k-5

APARATY radiowe, lampy, 
p rojektory 16 mm kupuję — 
„Salon Radiowy", Kraków, 
Basztowa 15. 4237k-3

KALANDER (maszynę do pra­
so w c m i  aj kupi „CERTA" — 
Kraków, Retoryka 17.

4241k-3

STREPTOMYCYNĘ kupię. — 
Pcdać ilość i  cenę. Zgłosze­
nia: Oddział Redakcji Dziea. 
nika Polskiego, Rzeszów.

4276k-3

KUPIMY pilnie 1 licznik —• 
KWh. 3X100 Amp. z  przew. 
O. 380 V/50 okresów. ZGŁO­
SZENIA — ELEKTROWNIA 
MIEJSKA W MUSZYNIE.

4283k-2

MEBLE UŻYWANE * nowocze­
sne kupuje Meblokcenis, Kra­
ków, Podwale 5.

13710-3

OBLIGACJE Pożyczki Odbu­
dowy Kraju kupię. Zgłosze­
nia: „WSPÓLNOTA", Plac
Wszystkich Świętych 8.

13724-5

PŁYTY mtmykŁ poważnej ora* 
ło-m kupuj®; Dom Handlowy 
Kasków, Floriańska 9.

13841-2

WEŁNĘ owczą potną lub pra­
ną kupię. W iadomość: Kra­
ków. Rynek GŁ 46. — Sklep.

14145-2

KOCIOŁ parow y kupię. — 
W ielkość <k> 500 L pojenm, 
6—9 m* pow. ogrŁ , oióntaa. 
4—8 atm. Fertsam i*  Jo^ałła 
Franokaek. Kraków, Dietia 
93. 14187-2

FABRYKA METALOWA 
w  Krakowie Podgórzu, Krasickiego 20

p o s z u k u j e  firm y  zare jestrow anej
celem powierzenia remontu 

pieca do hartowania

K A L E t h O l i Ć  Z A  O G ł . O S Z E f f t A  .VA L E t Y  
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Międzynarodowe zawody narciarskie 
w Zakopanem otwarte

(T e le fo n e m  od sp e c ja ln e g o  w ysłannika)
Z a k o p a n e ,  W dniu 3 m arca ■wie­

czorem odbyło się uroczyste o tw ar­
cie m iędzynarodowych zawodów 
narciarskich o puchar Tatr, w  Za­
kopanem, w  dużej sali „Morskiego 
O ka“.

W Im ieniu nieobecnego m inistra 
Wolskiego, prezesa PZN, pow itał 
przybyłych gości zagranicznych z  
Jugosław ii oraz licznych polskich

I zawodników, wiceprezes dr Bonie­
cki, w yrażając sw ą radość z powo­
du tak  licznego staw ienia się u -  
czestników do zawodów. W imieniu 
kom itetu organizacyjnego m. Zako­
panego pow itał gości burm istrz Ja n ­
kowski.

P q przemówieniach odbyło się lo­
sowanie do biegu zjazdowego. Do 
konkurencji te j zostało zgłoszonych

Foto WęgtowsŁi Ag. „Od A do Z ” 
Jugosłowiańscy narciarze w otoczeniu przedstawicieli PZN na dworcu auto­
busowym po przyjeździe do Krakowa, Od lewej: Zalokar, kier. drużyny Ju- 
raricic, mgr T. W yrobek, inż. Gologórski, Finzgar, dr Gerhardt, L u n d  Mulej.

C t y l u l y  m is łw ó w
o ki*, k r a k o w s k ie g o  w b o k s ie

Indywidualne m istrzostwa bokser­
skie Okr. Krakowskiego będą jedną 
z najciekawszych im prez w  Krako­
wie. Pozwolą one na dokładną k la­
syfikację krakowskich bokserów. 
P róbę takiej klasyfikacji podaliśmy 
w  listopadzie. Umieściliśmy w  niej 
na pierwszych miejscach w  poszcze­
gólnych wagach (od muszej do cię­
żkiej): Przybyłowicza (Cracovia),
Przybylskiego (Cracovia), Gromalę 
(Wisła), Szczerbowskiego (Cracovia), 
Chrostka (Wisła) i Stysiała (Craco- 
via) ex aequo Matułę, P ieniążka 1 
Żbika. Czy nastąpią jakieś zmiany, 
zobaczymy, a jer^ duże prawdopo­
dobieństwo, iż naw et w  kilku w a­
gach. Na j ciekawiej zapowiada się 
waga ciężka, w  której dotychczas o- 
bok Żbika była pustka. Cracovia 
przygotowuje tu  dużą niespodzian­
kę. Poza tym  z pewnością i inne k lu­
by m ają swe tajem nice, gdyż 
wszystkie: Cracovia, G arbarnia,
Groble; K orona i  Wisła w ykazują

1 duży postęp tak  w  pracy organiza­
cyjnej jak  i sportowej. Dotychcza­
sowe w yniki spotkań z różnymi ze­
społami spoza K rakow a wykazały 

w ybitny postęp bokserów szczegól­
niej Craqovii i Wisły. Zgłoszenie na­
stąpiło także ze strony Tarnovii, 
k tóra m a sekcję bokserską. Może i 
je j przedstawiciele wniosą jakieś za­
skoczenie.

Ważnym momentem m istrzostw  
będzie sędziowanie. Przypuszcza­
my, iż pod tym  względem nie będzie 
chyba żadnego „naciągania", na co 
zwrócimy specjalną uwagę. Sędzią 
punktowym  m a być sędzia, wyzna­
czony przez PZB, natom iast punkto­
wymi członkowie kolegium sędziów 
KOZB. Zdaje się, iż te mistrzostwa 
będą pod wieloma względami n a j­
ciekawsze z dotychczas rozegra­
nych w  Krakowie.

Początek, od piątku do niedzieli 
włącznie, codziennie o godz. 19 w  
h ali przy uL Zwierzynieckiej, (t)

Jak s?ę grać nie powinno

U nas w Polsce hokej kanadyjski cieszy się dużą popularnością, ale 
obecnie niestety z wyjątkiem  olimpijczyków nikt właściwie nie umie grać 
tak, jak tego wymaga nowa taktyka. Np. na zdjęciu przedstawiającym  
fragment spotkania RKS Legia—HKS Czuwaj (4:2), rozegranego w ubiegłą 
niedzielę, widzimy, że wszyscy trzej zawodnicy, a więc bramkarz „Czu- 
waju , napastnik Legii i obrońca Czuwaju są źle ustawieni. Bramkarz per 
winien stać przy słupku, a w  żadnym wypadku nie wolno mu klękać, ani 

więcej kłaść się na lodzie, leżeli w  zamieszaniu podbramkowym  
powinien bronić kijem bramkarskim, z ostawiając nim  dostęp

tym
upadł,

81 panów i 18 pań. T rasa biegu w 
dniu 4 bm. przebiegać będzie od 
szczytu Kasprowego W ierchu spod 
obserwatorium , gran ią do P rzełę­
czy i  szusem w  dół na Goryczkową 
i wzdłuż F IS  II. Ogółem bierze u - 
dział w  zawodach 127 zawodników, 
w  tyfti 89 z Podhala, 9 z okręgu ślą­
skiego, 16 z okręgu krakowskiego, 
13 z organizacyj ogólnopolskich, o- 
raz  2 z W arszawy. Do biegu n a  18 
km  zostało zgłoszonych 62 zawodni­
ków, a  do skoków otw artych 49. 
P rogram  zawodów uległ m ałej zmia­
nie, m ianowicie slalom został prze­
sunięty z p ią tku  na sobotę, ponie­
waż konkurencja ta  jakc mocno 
widowiskowa, będzie mogła być u - 
do&tępniona dla licznych wyciecz­
kowiczów, którzy będą mogli przy­
jechać n a  sobotę i niedzielę. Zain­
teresow anie zawodami olbrzymie. 
Miasto udekorow ane flagam i pol­
skim i i jugosłowiańskimi. Jugosło­
w ianie zostali zakw aterow ani w  
pensjonacie „Pod Skocznią", w  po- 

K. ZIMNAL

F ra sz k a
Uwaga narciarza!!

—- Trasą FIS-u, z Kasprowego,
Biegnąć będzie bieg zjazdowy —
—- Weźcie przeto pod uwagę 
Mój wspaniały pomysł nowyll
— Po co złamać deski, kije..,?
— Użyjże metody nowej —
— Zjeżdżaj z Wierchu przy pomocy 
K o l e j k i  linowej!!

H. STOCZKIEWICZ

Zjazd narciarski
Zjazd wprost (zwany „strzałą" Wb 

■brzydko: „sziusem") jest podstawą ja ­
zdy. „Może być prymitywem narciar­
skim, albo najwyższą umiejętnością". 
(d'Egwii:ie). Pozornie jednoCity, przed, 
stawia w rzeczywistości sumę wielu 
ruchów, dla utrzymania równowagi i 
pokonania przeszkód terenowych. Mi­
mo unrltoamia kurczowych napięć mię­
śni, daje Eijaizd wprost duży statyczny 
wysiłek mięśniowy. Je st więc męczą­
cy dla mięśni i  nerwów. Mistrzami 
„strzały" są zjazdowcy francuscy. Po. 
só.adeiją zwłaszcza trudną sztukę poko­
nywania bul i  garbów terenowych. 
Umieją „gasić" wyrzucanie w powie­
trze ma aalamamiiiacth stoku, rzecz 
szczególnie ważna na trasach alpej­
skich. Głównym warunkiem udania 
się „strzały" jest czynnik psychiczny. 
Zjiacsd nie mia być boj aźHwą walką z 
ponoszącymi mantami, lecz powinno się 
niejako „wyprzedzać" własną szyb­
kość. Jest tutaj pewne podobieństwo 
ze 6kioik:©m mairciairsifcim. Jeden z au­
torów nazywa zjerai wprost „stężałym 
biegiem", gdzie wypada nieracz w y. 
datniie pomagać pracą mięśni, tułowia 
i barków, by wypracować poizycię 
wychyConą d nie dać się wyprzedzić 
nartom. Im większy pęd, tym czuj­
niej panować trzeba nad coraz to no . 
w ą sytuacją — czasem drobny ruch, 
pcprawńetóe postawy uchroni od u- 
padkiu. Opanowani© „strzały’' i umie­
jętność skrętu w  naij większym nawet 
tempie jest podstawą techniki zjazdo­
wca, Z jc td  Wpocl )t sterujem y fan , 
gdzńe teren jest przejrzysty, śnieg .ró­
wny, stok niezbyt stromy. Gdy mogą 
zajść niespodzianki — lepiej zjechać 
stok łukaimii, należącymi do podstawo­
wych elementów techniki turystycz­
nej. Na wycieczce staramy się przede 
wszystkim unikać upadków, których 
m-astępsijwa mogą ją całkowicie ze­
psuć. Zjazdowiec stosuje iaadę możli­
wie w  linii spadku — turysta, dla za­
oszczędzenia ęił używa nieraz dłuższej 
jazdy zakosem, której prawidła są 
identycznie, jak jazdy wprost (różnica: 
odchylenie nieco tułowua od ećoku, 
noga górna wysunięta wprzód). Zmie­
niając zakos w drugim kierunku, sto­
sujemy łuk, kristóan.ię lub zwrot. 
Gdy pęd chcemy zwolnić, zamiast m ę. 
czącego oporu, lepiej użyć ześlizgu 
lub krietńanr.ii dosiiokowej. Sposób po- 
wyższy pozwala na lepszy zjazd na­
wet w trudnym terenie. Szybkość ja ­
zdy musi być dostosowana do umie­
jętności narciarza, szybkość „ponad 
etan", dhęć przegonienia lepszych — 
kończy się zwykle smutno.

LUDWIK LESZKO

W  NIEDZIELĘ grają na  -wfaanych boiskach, 
GracovŁa x Chełmkiem. Ga-rha-raia i  Groblem 
1 W iłla  x Partyzantem (Kielce)

byi nu nartach, 
prawdopodobnie

S e  « n Si T Y P°!l  ctakowand o .  Z kolei napastnik Legii: w posta-
a m  ożenil ki,b h ? n T J  i  " F  u i ^fc/ctyw y. Krążek jest tak blisko, 
a położenie kija bramkarsktego jest do tego stopnia nieudolne że z łatwo­
ścią mógłby zaryzykować albo: 1) strzał w  stronę bram kar^ licząc że krą- 
źek odbije się od niego I wpadnie do bramki albo 2) objechać'bramkę 
zasłaniając się przed ewent. atakiem obrońcy. Ten J ta tn  natom teT m ?e 
powinien był przepuścić napastnika przed siebie, mógł g o  bowiem bo- 
diczkować . Poza tym manewrowanie kijem, jak to w id lm y n a T d ję c M  

może tylko bramkarzowi przeszkodzić w  skutecznej obronie
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Drużyno hokejowa Cracovil, która  w tym roku nie poniosła w kraju po­
rażki, jest naszą najlepszą drużyną. Od lewej: W ołkowski, Więcek, Palus, 
Kopczyński, Kasprzycki, Burda, Kowalski, M aciejko. Marchewczyk,

Jósewicz.

Ruchliwość motocyklistów okr. 
krakowskiego

Ubiegła niedziela była dniem obrad 
Walnego Zebrania Krakowskiego Okr. 
Związku Motocyklowego. Kapitan 
sportowy Okręgu podał szereg inte­
resujących cyfr. W KOZM zrze­
szonych było w r. 1947 — 17 klubów 
i sekcyj motocyklowych z ok. 1.000 
motocyklistów na 1,454 motocykle re­
jestrowane w województwie krakow­
skim. W  Krakowie istnieje 10 klubów 
i sekcyj, w  Tarnowie 2, a po 1 w 
Chrzanowie, Dworach k. Oświęcimia, 
Makowie Podhalańskim, Nowym Są­
czu i Zakopanem. Najliczebniejszym 
klubem jest Związkowiec z 165 mo­
tocyklistami. Ogółem zorganizowano 
na terenie okr. krakowskiego w r. ub. 
30 imprez motocyklowych, z czego 13 
w Krakowie.

N a W alnym Zebraniu dokonano 
wyborów nowego zarządu okręgu w 
składzie następującym: prezes — T. 
Wioszczyna (OM TUR, Tarnów), wi­
ceprezesi: J. Marcinek (Wisła) i J. 
Karpała (KKC i M), sekretarz: T. Ru­
dek (KKC i  M), skarbnik: inż. B 
Czerny (Związkowiec), gospodarz: T. 
Zaieskj (Wisła), kpt. sport. J. Szcza­
wiński (Związkowiec), kpt. turyst.: 
Cz. Bochaczek (Wisła), członkowie 
Zarządu: dyr. St. Bartnik (Chrzan.
Klub Mot.) i por Wł. Lipowski (Mil. 
K. S. Kraków), szef propagandy: dr 
Cz. Kalitowski (Związkowiec). Ustę­
pującemu prezesowi K. O. Z. M. Wł. 
Wojdzie (Cracovia), zasłużonemu or­
ganizatorowi sportu motocyklowego 
w Polsce, W alne Zebranie Okręgu po­
stanowiło nadać godność prezesa ho­
norowego K. O. Z M.

W  opracowanych przez Polski Zwią­
zek Motocyklowy tabelach mistrzos.w 
raidowych Polskj za r. 1947 znajdują 
się nazwiska 3 zawodników okr. kra­
kowskiego: St. Blachaczka z Cracovii, 
St. Jędrzejowskiego z KKC i M i Stef. 
Stachelskiego z OM TUR w Tarno­
wie.

Kalendarzyk imprez motocyklowych 
na r. 1948 przewiduje 15 wyścigów, 
Bardów i gymkhiam, w tym 9 w Kra­
kowie. Najciekawszymi w Krakowie 
będą: projektowany na 27. VI. wyś­
cig uliczny „O błękitną wstęgę W i­
sty", „Raid Podhalański" 1. VIII., or­
ganizowany przez K. O. Z. M. oraz 
„III Raid Cracoyii" 12 września. Sze­
reg zawodów do Mistrzostw Polski i 
międzynarodowych, odbędzie 6ię na 
budującym się klasycznym forze żu­
żlowym Wisły. Terminy tych zawo­
dów ustali walne zebranie P. Z. M„ 
które odbędzie się 21. III. Jeszcze 
przed otwarciem toru „W isły’’ prze­
widzianym na 1 maja. „Związkowiec" 
zamierza urządzić „Wiosenne zawo­
dy na żużlu" na popularnym w roku

H u m o r sn o r ło w ą
Po wycieczce 
narciarskiej

— Wluzę ze pan
— Tak! Ale pan

też?
A le po mnie tego nie widać!
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ubiegłym torze KS Borek w Borku 
Fałęckim.

W  sumie należy stwierdzić, że o- 
konstytuowanie się w roku ubiegłym, 
po raz pierwszy w dziejach Krakowa* 
Okręgowego Związku Motocyklowe­
go, przyczyniło się do znacznego oży­
wienia życia motocyklowego na tere­
nie zarówno Krakowa jak  i wojewó­
dztwa, a zdajemy sobie sprawę, ż« 
rozwój sportu motocyklowego jest je­
dnym z filarów motoryzacji kraju.

_ _ _ _ _ _  J. S,

WITAMINY DLA OLIMPIJCZY­
KÓW. KPOl otrzym ał od Minister­
stw a Zdrow ia w itam iny dla wszyst­
kich obozów przedolimpijskich, na 
okres 4 miesięcy.

P rz ez  szparą
■W— — »wirr i i miii i n

Bajeczka dla grzecznych 
dzieci

Czy znasz bajkę, jak pies kurzył 
fa jkę? — znasz, no to posłuchaj 
innej.

Pewnego razu zebrali się ludzie 
poważni f rozumni aby 
,atować polskie piłkm  
stwo. Mówiono, tłuma­
czono, tłumaczono, mó­
wiono. że w hnię czysto­
ści sportu. „ w ceiu wy- 
chowan'Q nar\bku w 
klubach,.., dla zapobie­
żenia brzydkim meto. 
dom kaperowania..., itd„ 

itp., wprowadza się dwuletnią karen­
cję dla piłkarzy. Bo czas najwyższy 
skończyć z wędrówkami asów po 
klubach bezwzględnie ■ stanowczo. 
Chyba tylko wyjątkowo, w jakimś 
sporadycznym wypadku  — nie ma 
przęcież reguły bez w yjątku  — ale 
w tedy trzeba zgody zainte ■>sowo- 
nych klubów, okręgów, ba<, samego 
PZPN-u. No, bo w  imię czystości 
sportu..., w celu wychowanki naryb­
ku.,,, itd., itp., tłumaczono, mówiono, 
mówiono, tłumaczono.

W obec tego jeden t  najmłodszych 
naszych arystokratów ligowych Ry- 
mer, postarał się o następujący „na­
rybek: b. reprezentacyjnego lewego 
obrońcę PoJski — Twórza z poznań­
skiej W arty, prawego obrońcę — 
Twardowskiego ’ z Admiry, Poznań, 
lewego pomocnika — Koźmińskiego 
z W arty, środkowego pomocnika — 
Gajewskiego z  Gedanii, napastników 
Rudę z  ZZK Katowice, Owczarka z 
Mogilna, prawoskrzydłowego — Pyk 
lika, który w tych dniach powrócił z 
Anglii oraz środkowego napastnika 
— Szydloka z Polonii Pszów.

Pięciu PZPN już zatwierdził, trzech 
dalszych „w drodze". Bajeczne, 
prawda? Jeszcze tylko trzy pozycje 
nie obsadzone, takie „trzy dziurki W 
nosie" — i skończyło się. (Rot)

CZ. J. CENTKIEWICZ

WŚRÓD LODÓW 
PÓŁNOCY

fom ik drugi

j u ż  s ię  u k a s a l  
cena zł. 50.—

SPRZEDAŻ W KIOSKACH 6AZET0WYCH 
I W KSIĘGARNIACH SPODZIELNI WYD.

„ C Z Y T E L N I K "
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